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ŚŚ: A 


Zamach na sx-kajzerh Wilhelma II. 


Donosiliśmy wczoraj o zamachu ma ex-kajzera w Dorn, Schwytany zamachowiec okazał się Niemcem, pochodzącym z Neues nad Renem 


p a: i ć 4 å SeA i nazywa 
Przesłuchiwany przez policję zeznał, że nie zamierzał dokonać zamachu na Wilhelma Hohenzollerna, lecz tylko doręczyć mu osobiście rzekomo list od Hitlera. Broń miał 


poto, aby steroryzować straż, Po zaprotokułowaniu tego oświadczenia, policja holenderska odstawiła Fueckera do granicy niemieckiej. Powszechnie twierdzą, iż jest chory 
umysłowo. 
Na ilustracjach: Brama wjazdowa do pałacu w Dorn; pałac w Dorn od strony ogrodu; ex-kajzer z żoną na przechadzee. 


się H, Fuecker. 


UPADEK RZĄDU HERRIOTA 


FRANCJA NIE ZAPŁACI RATY DŁUGU AMERYKANSKIEGO. 


Dziś 15 grudnia, płatne są raty długów 
wojennych, zaciągniętych przez pań- 
stwa europejskie w Stanach Zjednoczo- 
nych. . 

Czechosłowacji przyznał rząd Stanów 

i Zjednoczonych prawo złożenia należnej 
raty w banku praskim, lub w Banku wy- 

i plat międzynarodowych. Rząd czechosło- 
wacki nie skorzysta jednak z tego i za- 
płaci z amerykańskich należności dola- 
vowych czechosłowackiego Banku Naro- 
dowego półtora miljona dolarów. 

Łotwa zaplaci dziś. 

Belgia odmawia zapłacenia raty. 

Anglia zapłaci dziś. 

PARYŻ, 1412. Przez całą noc trwały 
wśród największego podniecenia obrady 
parlamentu francuskiego. Przed posie- 
dzeniem obie komisje (spraw zagranicz- 

i nych i finansów) odrzuciły projekt rzą- 
dowy zapłacenia raty długu Ameryce. 
Płacąc należną ratę Herriot proponował 
] wyslanie równocześnie noty, w której: 

1) Francja prosi o rozpoczęcie roko- 
wań dla zawarcia nowego układu w 
sprawie długów; ć 

2) Francja prosi o zaliczenie raty Ju- 
trzejszej na poczet spłat, które wynikną 
z przyszłego układu; 

3) jeżeli stan rzeczy wytworzony przez 
moratorjum Hoovera bedzie utrzymany 
i jeżeli nie będzie zawarty nowy układ 
ogólny, dotyczący międzynarodowych 
długów wojennych — Francja w przy- 
szłości nie będzie płacić, 

Obie komisje uchwaliły wezwać rząd 
do odroczenia spłaty raty. 

PARYŻ, 14.12. Nocne posiedzenie Izby 
zaczęło się o godz. 9 wiecz, i trwało z ma- 
łemi przerwami do 6.45 rano. 

Po wygłoszeniu przemówienia przez 


WT MERT WIERZE WENIEU ea e ia 
ADWOKAT 


Władysław Grzegorzewski 


przeniósł swoją kancelarję z ulicy Tar- 

gowej 2 na ulieę Warszawską Nr. 6 

I piętro, dom p. J. Mrokowskiej (tam 
gdzie Magistrat) tel. nr. 8-46. 

Godziny przyjęć: od 8 i pół do 10 i od 

16 do 19. 3104 

ERTE TTK EEEE EIET ED 


P. Kostek - Biernacki 
A SŁUŻBA WOJSKOWA. 
WARSZAWA, 14.12. (Tel. wl) Mimi- 
sterstwo «spraw wojskowych udzieliło 
wojewodzie Kostkowi-Bieroackiemu dal- 
szego 12-miesiecznege urlopo od służby 


wojgkowei 


jednego z komunistów, który sprzeciwił 
się spłacie, zabrał głos socjalista Vincent 
Ruriol, oświadczając, że jego frakcja 80 
głosami przeciwko 70 wypowiedziała się 
przeciwko projektowi rządowemu. Sta- 
nowisko socjalistów zadecydowało o u- 
padku rządu. 

O godz. 2.355 wszedł na trybunę pre- 
mjer Herriot, celem wygłoszenia swej 0- 
statecznej mowy obrończej. Premjer Zza- 


się w stronę prawicy oświadczył, że chce 
ignorować podpisy swych rządów, zło- 
żone pod umową dłużniczą. Następnie, 
zwracając się w stronę lewiey, wskazał 
Herriot na niebezpieczeństwo odosohnie- 
nia Francji, zwłaszcza w tym momencie, 
gdy w pewnych państwach panuje dyk- 
tatura (Niemcy). 

— Dla 480 miljonów franków — oświad 
czył Herriot — chcecie zniszczyć współ- 


strzegł się przedewszystkiem, że stawia | pracę z Anglią? 
Dalej oświadczył Herriot, 


Sprawę zaufania, następnie, zwracając 


że Anglja 


W ub. sobotę odbyły się w Paryżu burzliwe demonstracje przeciwko płaceniu raty dłu- 


gów w dniu 15 b.m. Stanom Zjednoczonym. Wielu demonstrantów policja aresztowała. 
j m. in. redaktora naczelnego „Action Francaise“ Pnjo. 


WARSZAWA, 14.12. (Tel. wł.) 
szedł do Warszawy szyfr od ambasadora 
Filipowicza. 
Ameryka stoi na stanowisku, żeby Pol- 


ska zapłaciła przypadającą na nią sumę 


LITWA W 


mieckiej, podkreśla, iż jest 


międzynarodowym. 


Forma napaści niemieckich jest pozba- 


Z szyfru tego wynika, że 


STANOWISKO POLSKI. 


Nad- | 5.070.000 dolarów, ezyli około 27 milj. zł. 


Decyzja rządu w tej sprawie zapadnie 


jutro, 


Ajencja Reutera puściła już w świat 


wiadomość, że Polska nie zapłaci raty. 


STRACHU 


przed niebezpieczeństwem niemieckiem. 


KOWNO, 14.12. „Lietuvos Aidas“ oma- 
wiając kamipamję antilitewską prasy nie- 
oma wyni- 
kiem rozzuchwalenia Niemców z powo- 
du zwycięstw, odmiesionych na terenie 


zasad przyzwoitości. Wystąpienia te ma- 
ją na celu zdyskredytowanie Litwy wo- 
bec Europy, aby łatwiej potem bezikar- 


nie zagarnąć kraj kłajpedzki. 
Pismo twierdzi, iż wobec 


| wioną wszeljgięj kultury i elgmentozawch I niebeznieczeństwa 


ostatnich 
sukcesów Niemiec na forum międzyna-|rą podstępu. 
1odowem, Litwie zagraża coraz wieksze | 


bezwzględnie zażąda od Francji spłaty 
długów, gdy ta odrzuca porozumienie z 
Londynem. 

W głosowaniu o godz. 5.15 ranc prze- 
ciw rządowi padło 402 głosy, za xządem 
187. Parlament odmówił zapłacenia dłu- 
gów Ameryce. 

Jest rzeczą charakterystyczną, że z 
chwilą ogłoszenia wyniku prawie cała 
Izba urządziła Herriotowi burzliwą 6- 
wację. Wskazywałoby to, iż rząd Herrio- 
ła cieszy się nadal zanfaniem większości 
Izby, dymisja jego była aktem taktycz- 
nej demonstracji przeciwko stanowisku 
Ameryki w sprawie długów. 

O godz. 7 rano rząd udał się do prezy. 
denta republiki, któremu wręczył dymi. 
sję. Prezydent dymisję przyjął i powie= 
rzył Herriotowi tymczasowe sprawowa- 
nie rządów, da czasu utworzenia nowego 
gabinetu. 

PARYŻ, 1412. W kolach parlamentar. 
nych uważają, iż największe szanse na 
objęcie szefostwa rządu posiadają rady. 
kałowie Daladier, Chautemps oraz Paul 
Boncour. 


DEMONSTRACJE. 


PARYŻ, 1412. Przed gmachem parla- 
mentu doszło w godzinach wieczornych 
do poważmego starcia pomiędzy liczną 
grupą rojalistów, demenstrujących prze- 
ciwko rządowi, a policją. 

Trzech manifestantów zostało rannych. 
Po otrzymaniu posiłków policja przy: 
wróciła porządek. Aresztowano zgórą 
10060 demonstrantów. 


FAŁSZYWY MAC DONALD. 


PARYŻ, 14.12. W pewnej chwili pod- 
czas wczorajszej debaty w Izbie deputo- 
wanych premjer Herriot zawezwany zo- 
stał do telefonu, przyczem premierowi 
francuskiemu oświadczono, iż chce z nim 
mówić premjer angielski Mac Donald. 
Gdy Herriot podszedł do telefonu, ze 
zdumieniem usłyszał, iż przemawia jakiś 
mężczyzna, który podaje się za prywat- 
nego Sekretarza Mac Donalda. Rzekomy 
sekretarz oświadczył Herriotowi w imie- 
niu Mae Donalda, iż rząd angielski zmie. 
nił swój pogląd i postanowił nie płacić 
Ameryce raty grudniowej. 

Premjer Herriot niezwłocznie polecił 
sprawdzić informacje.  Zatelefonowana 
natychmiast do Londynu, gdzie stwier. 
dzono, iż premjer Mac Donald nie wy 
dawał takiego polecenia swemu sekre 
tarzowi. Premjer Herriot padł więc ofia 
Przypuszczalnie autorem 
tego złośliwego żartu bvł rojalista fran 


lenski. 


Jasnowidząca widziała 


K OERS ER A AC HOD 


NI” czwartek 15 grudnia 1932 roku. 


—— 0-0 grom 


sprawców kradzieży 


klejnotów Ciunkiewiczowej. 


KRAKÓW „14.12, — Proces Ciunkiewiczo- 
wej zaczyna obecnie wchodzić w fazę decy- 
du jącą. 

Dzisiejsza rozprawa ohfitowała w szereg 
sensacyjnych momentów, które wywołały 
wśród słuchaczów żywe poruszenie. Stoją 
one bezpośrednio w związku z przyjazdem 
do Krakowa agenta towarzystwa asekura- 
cyjiego Lloyd p. Dutru. 

Na wstępie dzisiejszej rozprawy zabiera 
głos obrońca dr. WOŹNIAKOWSKI, skła- 
dając następujące oświadczenie: 

— Proszę Wysokiego Sądu! Uderzyło mnie 
na wczorajszej rozprawie. że dwaj świad- 
kewie z Grand Hotelu. kiórzy po samym 
fakcie kradziczży byli u p. Cinnkiewiczowej 
i enuncjowali zunelna prawde, nagłe stra- 
cili pamięć, Ponieważ wsnólnie z kolegą 
Jaroszem prowadzilem inwigilacię p. Dutrn. 
stwierdziłem. że nie jest on agentem Lloydu. 
lecz prywatnym agentem policji francu- 
skiej, P. Dntru bawi obecnie w Krakowie. 

Wczoraj otrzymałem telefon od nieznane- 
go pana. który powiedział mi. żebym się nie 
cieszyl, gdyż p. Dutru bawi w Krakowie, 
odbywa konferencje i, że jutro wybuchnie 
bomba w (ej sprawie przygotowana. 


SENSACJA. 


Aby to nie było gsałostłowne. przedkładam 
list mec, Jarosza z 27 września, w którym 
pisze, że avenci Lloydu, albo sedzia Wątor 
zaczynają przygotowywać jakp$ dywersję. 
Wczoraj ?oniesiono mi o takiej konkretnej 
sprawie i wsknzano nazwiska tych ludzi. 
Nazwiskami služe w razie potrzeby. 

Zkotei przewodniczący chce odczytać ze- 
znania Świadka  Leszczyszyna, służącego 
Grand Hotelu. czemu jednak obrońca się 
sprzeciwia, Wobec tego trybunał odkłada 
przesłuchanie go do końca przewolu. 

Pierwszy zeznaje Świadek Ksawery Gruź- 
liński, dyrektor Grand "Hoteln. niezaprzy- 
siężony. Świadek ten wyklucza możliwość 
popełnienia kradzieży przez kogokolwiek ze 
służby, uważając ją za uczciwa. Również 
wejście do hotelu przez boczne bramy jest 
niemożliwe. W duiszym ciągn episuje zgło- 
szenie mu kradzieży przez znajomego p. 
Cinnkiewiczowej p. Lota - Gslusińskiego. 

W Grand Tetelu od cznsu, kiedy iam świa 
dek pracuje. a więc od 12 lat, nie wyda- 
rzyła się żadna podobna kradzież. , 

7 Ciumkiewiczowa świadek rozmawiał bar 
dzo malo. Odwiedził ją w kilka dni po zaj- 
ściu. Leżała wtedy w łóżku, gdyż była chora 

Przed sadem staje następnie Świadek 
EDWARD WOŹNIAK. który jednak nie no- 
wego nie wniósł Go sprawy. 

Zkolei zeznaje pokojówka Grand Hotelu, 
HELENA SOMMERÓWNA. 


ZEZNANIA POKOJÓWKI. 


— Po raz pierwszy widziałam p. Ciunkie- 
wiczową w dniu przyjazdu. wieczorem. We- 
szłam do pokoju, P. Ciunkiewiczowa sie- 
działa koło pieca imówiła, że jest chora i 
już nie wychodzi. Piec był otwarty. P. Ciun- 
kiewiczowa powiedziała: Proszę nie zamy- 
kać pieea, ja lubię piec otwarty, bo przypo- 
mina mi to młode lała. gdy mieszkałam w 
leśniczówce. Tylka trzebn przynieść blachę, 
bo węgiel wypada. Kazałam więc zanieść 
łopatkę. 

PRZEWODNICZĄCY do oskarżonej: — 
Pani mówiła, że używała flaszki od spiry- 
tusu do wsuwania węgla do pieca, podczas 
gdy miała pani łopatkę. 

CIUNKIEWICZOWA: — Łopatka była z 
początku, ale potem ją zabrali, A 
Na drugi dzień — opowiada świadek 
dalej, — gdy stało się nieszczęście, p. Ciun 
kiewiczowa pokazywała mi broszkę i mówi- 
ła, że jedna jej, została, a dwie takie jej 
ukradziono. 

Świadek opowiada — w odpowiedzi na 
pytania obrońcy — iż Ciunkiewiczowa py- 
tała się o mężczyznę, który, mieszka obok. 
mówiąc. że spotkała na schodach pewnego 
brunecika, który powiedział jej: Dobry 
wieczór, Gdy mu nic nie odpowiedziała, ten 
pan rzek!: Jaka pani dumna! 


JASNOWTIDZĄCA. 
W tem miejscu obrońca wstaje i oświad- 
cza: — Ja się dlatego pytam, bo mam ry- 


sopis podany przez jasnowidza. j 

Pismo to — jak się dowiadujemy — miało 
następujące brzmienie: 

„Ministerstwo Spraw Wewnętrznych, Ko- 
menda Policji Państwowej, Wydział IV, 
Centrala Slużby -ledczej nr. IV, 3543-32. 
Ciunkiewiczowa Marja, Dochodzenie. Do 
sędziego śledczego dr. Wątora w Krakowie. 
Przesyłam panu sędziemu (dla zasady) ze- 
znanie „jasnowidzącej*, podane anonimo- 
wo telefonicznie tutejszej centrali Dr. L. 
Nagler m. p. naczelnik służby śledczej, nad- 
iuspektor*. „Zeznanie jasnowidzącej, osoby 
nam nieznanej. podającej się przez telefon 
jako „jasnowidząca*, Nazwiska swego nie 
chce wymienić, wiek lat 45, Komunikuje 
treść swego widzenia we śnie w sprawie 
kradzieży kosztowności  Ciunkiewiczowej. 
W czwartym dniu po przyjeździe Ciunkie- 
wiczowej do Warszawy przyjechali z Pary- 
ża za nia dwaj mężczyźni. którzy w ślad za 
Ciunkiewiczową pojechali do Krakowa. 
gdzie korzystając z nieobecności Ciunkiewi- 
czowej w numerze. usunęli zawartość wali- 
zek, zawinęli w zielonkawego koloru płaszcz 
i przez boczne wyjście wynieśli skradzione 
rzeczy z hotelu około godz. 12 w nocy. | 

Z Krakowa udali się na jakaś małą stacyj- 
kę, z której zaopatrzeni w paszporty zagra 
niczne z Paryża, udali się do Wiednia j za- 
mieszkali tam w hotelu Metropol. Postano- 
wili wyjechać do Ameryki i w tym celu 
udali się do Marsylji. Rysopis dwu męż- 
czyan. którzy dokonali kradzieży wyżej wy- 


Z ER EO AE ZL Z R 2 ŁA LL 2 p I DŻ 2 Ó———|- 


mienienej według słów „jasnowidzącejć jest 
następujący: Imię jednego Francuza, jest 
Jean, szczupły, twarz żółta, oczy czarne, włu 
Sy gładko zaczesane w górę, drugiego imię 
jest Leon, Polak emigrant, czy też syn emi- 
granta we Francji, w wieku łat 23 — 24, 
blondyn, człowiek lichej wartości moralnej, 
miał zostać księdzem. On to znał rzeczy i bi- 
żuterję Ciunkiewiczowej z Paryża. 

Jasnowidząca utrzymuje, że widzi ich twa 
rze i gdyby zostali ujęci i z nią skonfronto- 
wani, poznałaby ich napewno, We właści- 
wym czasie jeżeli zostaną aresztowani zja. 
wi się w celu ustalenia ich tożsamości. War- 
szawa, 18 lutego 1932 r. 


P. DUTRU. 


Ostatnim świadkiem przed zarządzeniem 
przerwy hył adwokat Stanisław ZOPPOTHR. 
Czy pan mecenas zna oskarżoną? 

— P. Ciunkiewiczową poznałem w Sopo- 
tach w 1926 albo 1922 r. 

Nie widziałem jej potem przez szereg lat 
i dopiero w Krakowie przeczytawszy o kra- 
dzieży w Grand Ilotelu domyśliłem się, iż 
p. Ciunkiewiczowa jest tą osobą, którą po- 
znałem w Sopotach. 

Zatelefonowałm do Grand Hotelu, prosi- 
la bym ją odwiedził. Leżała chora w łóżku. 
Zapytałem ją, czy wykonała postanowienia 
policji, ponieważ może musi się to zgłosić 
w ściśle określonym terminie, Na drugi 
dzień przysbedłem i p. Ciunkiewiczowa ze 
spisu rzeczy ubezpieczonych żaczęła osobi- 
ście zaznaczać rzeczy skradzione, ale ponie- 
waż była zmęczona, więc znowu nazajutrz 
dała mi oryginał, w którym zakreśliła rze- 


serca, otyłość, cukrzyea, artretyzm. Ceny 


Tel. Nr. 1. Prosp.: Sanat. „Jaworze” 


SANATORJUM JAWORZE 


400 m n. p. m. 
w Beskidach Śląsk. Idealne położenie. CZYNNE CAŁOROCZNIE. Choroby nerwów, 


poczynkowy z cenami pensjonatowemi. Sciała djetetyka. 


czy brakujące į z tego kazałem sporządzić 


spis. 


— Sam pan mecenas nie robił znaków? 
Nie. 


— Czy oskarżona panu mówiła, że jest u- 


bezpieczona, czy też pan jej o tem mówił? 


— Zdaje mi się, że ja się dziwiłem, że ktoś 


tyle kosztowności wozi z sobą i oskarżona 
mówiła mi wtedy, że była nbezpieczona, na 
wszelki wypadek. Ale możliwe też, że czy- 
talem o tem w gazecie. 

OBROŃCA: — Czy był u pana p. Dutru i 
w POR : 

— P. Dutru s kałem cz ieg 
Bees poty. gsto u sędziego 

— Czy miał tłumacza z sobą? 

— Tak jest, Zawsze było obecnych kilku 
agentów. - 

— Ale dziś go tu niema, Nie miał prawa 
być tam i nie ma prawa być tu. 

ŚWIADEK: — Nieraz czekałem kilka go- 
dzin u sędziego Śledczego na korytarzu, a 
w środku znajdował się p. Dutru. 

ŚWIADEK: — Pewnego dnia telefonował 
mec. Jarosz, że śledztwo zostało umorzone, 
ponieważ p. Ciunkiewiczowa cofnęła żąda- 
nie ubezpieczenia. Stwierdzilem, że to nie- 
prawda i zawiadomiłem o tem mec. Jarosza. 

Świadek opowiada, iż zjawił się u niego 
pewnego dnia p. Dutru i zaproponował, aby 
Ciunkiewiczowa cofnęła żądanie odszkodo- 
wania i sprawa bedzie umorzona. Świadek 
zaprosił do siebie jeszcze jednego świadka. 
aby nie być sam podczas rozmowy z p. 
Dutru. 

Na iem przewodniczący zarządzi] przerwę. 


obniżone. Przy Zakładzie pensjonat od- 


p: Jaworze Sląsk Ciesz. — — 8781 


USTAWA SAMORZĄDOWA 


W KOMISJI 


WARSZAWA, 14.12. Dziś przed połu- 
dmem zebrala się sejmowa komisja ad- 
ministracyjna pod przewodnietwem po- 
sła Polakiewicza (BB). 

Komisja przystąpiła do rozprawy nad 
artykulem 8 ustawy samorządowej, a w 
związku z nim nad pytaniem, czy należy 
w Poznańskiem, na Pomorzu i w Galicji 
wprowadzić gminy zbiorowe na miejsce 
gmin jednostkowych, które istniały do- 


tychczas. 
Pos. Rymar (Klub Nar.) wykazywał ob 
szermie wszystkie _niebezpieczeństwa, 


SEJMOWEJ. 


dniowych i zachodnich z wprowadzenia 
gmimy zbiorowej. Mówca przestrzegał 
przed wprowadzeniem na tych terenach 
niedość przemyślanych eksperymentów 
i wniósł, aby w artykule 8 wstawić na- 
stępujący ustęp: 

„W województwach Pomorskiem, Po- 
znańskiem, Krakowskiem, Tarnopol- 
skiem, Lwowskiem i Stanislawowskiem 
jedmostiką podstawową samorządu tery- 
tonjalnego pozostaje nadal gmina jedno- 
stkowa'. 


Wniosek ten po dyskusji został od- 


któreby wynikły dla województw połu- | rzucony. 
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INSTYTUT RACJONALNE] KOSMETYKI sp ANI” 4 


i DŁUGOLETNIA PRAKTYKA. 


Wszelkie zabiegi kosmetyczne na wysokim poziomie i najnowszemi aparatami 
Masaż elektryczny eałego ciała — wyszczuplający. 

Trwałe pryyciamnianie brwi i rzęs jedynie nieszkodliwemi barwnikami roślinnemi 
Spizadaż doskonałych kremów, płynów, pudrów „Pani“. 


Od niedzieli 18 b.m. tania sprzedaż gwiazdkowa—10% rabatu. 
„e AN I* gabinet kosmetyczny 


Katowice, ul. Teatralna Nr. 8 m. 11, I piętro, oficyna poprzeczna 
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PERS JA SZUKA OCHRONY 


w Lidze Narodów przed Anglją. 


LONDYN, 14.12. Rząd perski wręczyłidzy rządem i prywatnem towarzystwem. 


wczoraj wieczorem posłowi angielskie 


| Dopóki Anglja nie zmieni swego napa- 


mu w Teheranie odpowiedź na Ostatnią , :tliwego stanowiska, dopóty rząd perski 


notę angielską w sprawie wypowiedzenia 
koncesji naftowej Anglio-Persian Oil Co. 

Rząd perski wyłuszcza 9 powodów, 
dla. których koncesję rozwiązano, m. in. 
rząd perski stwierdza, że musiał zgodzić 
się na koncesję pod presją, że podział 
zysków odbywa się na niekorzyść rządu 
perskiego, że towarzystwo angielskie nie 
płaci podatków, że sprzedaje mafię po 
zbyt wysokich cenach itd. 

Rząd perski oświadcza, iż nie zgadza 
się na to, ażeby zatarg był odesłany do 
Tryburńału Haskiego, który nie jest kom- 
petentny dla rozpatrywania sporu mię- 


nie rozpocznie rokowań z towa zystwem. 

Rząd perski stwierdza dalej, iż stano- 
wisko Anglji pełne gróźb uprawnia Per- 
sję do apelacji przed Ligą Narodów z 
protestem przeciwko angielskim pogróż- 
kom i presji, 

Nota perska wyraża także żal, iż rząd 
angielski przez wywieranie presji na 
rząd perski, zachęca towarzystwo kon- 
cesyjne do oporu. Nota oświadcza, że 
postępowanie Wielkiej Brytanji jest 
niezgodne z duchem uczciwości i pokoju. 

Ton noty perskiej jest niezwykle o- 
stry i niewątpliwie wywoła silne wzbu- 


Nr. 297. 


rzenie w Londynie, zwłaszcza, że odczy. 
wają tutaj zupełną bezsilność, o ile An. 
glja nie wystąpi z interwencją zbrojną, 
której rząd brytyjski pragnąłby za 
wszelką cenę uniknąć ze wzgledu na Li- 
zę Narodów i konferencję rozbroje- 
niową. 


Magazyn Obuwia 


(diego  Łutzyfskiogo 


SOSNOWIEC, WARSZAWSKA Nr. 10. 


Przeznacza na gwiazdkę dla biednych 
dzieci, za pośrednictwem Ks. proboszcza Jan- 
kowskiego i Stowarzyszenia Św. Wincentego 
a Paulo w Sosnowcu, różne towary zakupio- 
ne z powodu likwidacji działu galanterji p. 
M. Kozłowskiej. 

Materjał aksamitny na garni- 
turki dziecinne 
Pończoszki czarne dziecinne par 
Kamaszniki wełniane E = 
Rękawiczki wełniane białe 
Fartuszki chłopięce i dziewczę- 
ce płócienne 
Czapki welniane dziecinne 
Czapka skórkowa chłopięca 
Skarpety dziecinne 
Koszule surówczane chłopięce 
Kombinacje płócienne damskie 
Staniczki » 
Reformy trykotowe 
Reformy plócienne dziecinne 
Koszulka dziecinna 
Kolnierzyki białe męskie 
Krawaty różne " 
Berety sukienne damskie 
Szal wełniany 
Kapturki białe dziecinne 
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= 
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Rocznica Wyspiańskiego 
WE FRANCJI. 


Istniejący przy Sorbonie instytut nauk 
słowiańskich przygotowuje na terenie 
paryskim uroczysty obchód ku czci Wy- 
spiańskiego z okazji 25-letniej rocznicy 
jego zgonu. Program obchodu ani jego 
data nie są jeszcze ustalone. Będzie to 
uroczystość przeznaczona dla publiczno- 
ści francuskiej. Niezależnie od tego Po- 
lonia paryska zamierza uczcić rocznicę 
Wyspiańskiego obchodem ma mniejszą 
skaię, Istniejące w Paryżu Tow. miłośni- 
ków sceny polskiej odegrałoby jedną ze 
sztuk Wyspiańskiego, a p. Antoni Potoc- 
ki, znany autor historji literatury pol- 
skiej, wygłosić ma popularny adczyt. dla 
emigracji polskiej. 


Zamachy bomtowe 
W ŁODZI. 


ŁÓDŹ, 14.12. Wczoraj około gmachn 
województwa w Łodzi niewyśledzeni do 
tej pory sprawcy podrzucili niewielką 
puszkę z materjałem wybuchowym. Pu- 
szka ekspłodowała na chodniku przed 
gmachem województwa i zabila przecho- 
dzącą jakąś żydówkę, której nazwiska 
nie ustalono. Z gmachu urzędu woje- 
w ódakiego wyleciały szyby. 

W tym samym czasie znaleziono w 
przedsionku magistratu podobną puszkę 
z materjalem wybuchowym, którą po- 
sterunkowi usunęli. 

Miejsce wypadku otoczono silnemi od- 
działami policji i zatrzymano kilka o- 
sáb, będących w momencie wybuchu w 
pobiiżu miejsce wypadku. Puszkę z ma- 
ierjalem wybuchowym, znalezioną w ma- 
gistracie, poddano ekspertyzie pirotech- 
nicznej. Okazało się, że była ona sporzą- 
dzona nieudolnie i prowizorycznie. 


Sąd doraźny 
WE LWOWIE. 
LWÓW, 14.12. (Tel. wł.) Sąd doraźny 


ną sprawców napadu na pocztę w Gród- 
ku odbędzie się 17 bm. Rozprawa potrwa 
tydzień. Nazwiska oskarznnych nie są 
jeszcze ujawnione. 


Znowu zaburzenia 
W MIASTACH HISZPAŃSKICH. 


WIEDEŃ, 14.12. — Pisma wieczorne 
donoszą o nowych starciach i zaburze- 
niach w kilku miastach hiszpańskich. W 
mieście Mula doszło do krwawych starć 
między radykalnymi chłopami a policją. 
Trzy osoby są zabite, Kilka odniosło 
ciężkie rany. W Salamance bezrobotni 
usiłowali wtargnąć do domu zawodowych 
Organizacji robotniczych. Podczas walk 
demonsirantów z policja jedna osoba 
zostala zabita 


ak WARAN 4 AG H ODEN IE 


czwartek 15 grudnia 1932 roku. 
ER 


NIE PŁACIMY? 


Druga nota polska do Stanów Zjednoczo- 
nych A. P., ponownie proponująca odrocze- 
nia płatności grudniowej raty długu skon- 
solidowanego u rządu Stanów. uzasadnia tę 
propozycję stanem gospodarczym i finanso- 
wym Polski, Nie zamierzamy w tej chwili 
podejmować polemiki na temat, czy ten 
stan jest wywołany przez okoliczności, nie- 
zależne od polityki gospodarczej i finanso- 
wej rządów, czy wszystko zrobiono, by zła- 
godzić przesilenie, że tym razem rząd nie 
szerzy optymistycznych nastrojów, Prze- 
ciwnie obraz polożenia jest faki, jak go 
nieraz małowała opozycja, 
nieraz spadały gromy. 

Czytamy najpierw, że „kryzys obecny 
szczególnie ciężko dotknął Polskę“, Dotych- 
czas słyszeliśmy, że kryzys polski ma prze- 
bieg łagodniejszy, niż w innych krajach. 
Dowiadujemy się, że zapłacenie grudnio- 
wej raty procentów, wynoszącej sumę o- 
koło 50 milj. zł, a więc sumę niezbyt wiel- 
ką w skali międzynarodowej, pociągnęłoby 
za sobą „bardzo ciężkie skutki* dła „stru- 
ktury i równowagi gospodarczej Polski...“ 
Niebezpieczeństwo takich  konsekwencyj 
występuje z calą jawnością jeśli się weż- 
mie pod uwagę sytuację gospodarczą i fi- 
nansową, w której Polska Się znajduje na 
skutek powszechnych trudności ekonomicz- 
nych, + 

żeby znowu skutkiem zapłacenia 3 milj. 
20 tys. dolarów miała zmienić się „stru- 
ktura* Polski, to trudno przypuścić, Nie- 
wątpliwie mogłaby być zachwiana równo- 
waga gospodarcza i finansowa. Dalej pod- 
kreśla nota „brak rezerw kasowych* z jed- 
nej strony, z drugiej „sytnację wewnętrzne- 
go rynku pieniężnego, niepozwalającą na 
pokrywanie wydatków w drodze operacyj 
kredytowych choćby krótkoterminowych. 
któremi to możliwościami dysponują rzą- 
dy gdzieindziejć, 

Stwierdzenie tego faktn z oficjalnej stro- 
ny dowodzi, że dzisiaj już niema wątpliwo- 
ści co do tego, czem się różni nasze przesi- 
lenie od przesilenia w innych krajach.. 
Została uwypuklona odrębność, swoistość 
naszego przesilenia. Nieraz zwracaliśmy u- 
wagę na fakt, że w innych krajach przesi- 
lenie nie łączy się bynajmniej z wielkiem 
ograniczeniem płynności rynku pieniężne- 
go. W niejednem państwie tak zw. pie- 
niądz dzienny, wogóle kredyty krótkoter- 
minowe tanieją w czasie ekonomicznej de- 
presji. Gdy jest zastój, powstaje nawet nad 
miar wolnego pieniądza, ba niema go gdzie 
łokować, A ten fakt pociąga za sobą kon- 
sekwencje zasadniczej natury. 

Leczenie kryzysu metodami, stosowane- 
mi w krajach obfitujących w kapitał, w 
Połsce zawiedzie na całej linji. A przede- 
wszystkiem, gdy jest stwierdzone, że nie 
tylko wogóle brakuje kapifału, ale że i 
ten co jest, w niezbyt wiełkich, jednakże 
dość poważnych ilościach, jest spłoszony i 
ukrywa się, to wówczas nwydatni się w ca- 
łej pełni psychiczno . polityczna strona 
kryzysn. Dzisiaj już nikt nie odważy się 
twierdzić, że nasz kryzys nie jest kryzysem 
zaufania. 

Nota polska podkreśla wyraźnie, że spe- 
cjalnie z punktu widzenia walutowego 
„transfer sumy przypadającej 15 grudnia 
mógłby pociągnąć pod tym względem bar- 
p" EOMPTI "ETWEFETENETSENN IE REZERW 


Nowy regulamin szkolny 
DLA STUDENTÓW SOWIECKICH. 


Ludowy komisarjat oświaty wydal 
nowy regulamin dla seminarjów, nauczy- 
cielskich i falkutetów robotniczych. Re- 
gulamin ten zgodnie z duchem reformy 
z 19 września b. r. przywraca stare p0- 
rządłki w szkołach, oczywiście nie talkie 
jakie istniały podezas wojny i rewolu- 
cji, ale porządki z czasów dawniejszych. 
Nauczyciele będą klasyfikować uczniów 
i notować ich odpowiedzi. Istnieć będą 
cztery noty: bardzo dobrze, dobrze, za- 
dowalająco i niezadowałająco. Pod ko- 
niec roku o postępach ucznia wypowie 
się komisja, przed którą student stanie 
od egzaminu. Studenci, którzy otrzyma- 
ją „niezadowalająco” z dwóch przedmio- 
tów zostaną z zakładu wykluczeni, albo 
muszą powtarzać ostatnią klasę. Repety- 
cja jest tylko raz w: ciągu całego okresu 
uczęszczania do szkoły. Ci którzy otrzy- 
mali .niezadowalająco” z jednego tylko 
przedmiotu, stają do egzaminu popraw- 
czego na początku roku szkolnego. Dla 
słuchaczów kończących studja zaprowa- 
dza się obowiązkowe prace dyplomowe, 
które słuchacz musi obronić przed. spe- 


ejalaa komisją kwalifikacyjną. 


za co na nią 


dzo ujemne konsekwencje“. Gdy się w ten 
sposóh argumentuje, można przypuszczać, 
że rząd połski liczy na przychylne załat- 
wienie swojej propozycji; w przeciwnym 
razie nie używałby tak mocnych argumen- 
tów. 

Nie ulega wątpliwości, że uklady, doty- 
czące długów, będą musiały ulec rewizji. 
Podkreślają to wszystkie państwa winne 
Stanom Zjednoczonym, wyjąwszy jedne 
Włochy, które otrzymały wyjątkowo ko- 
rzystną konwersję. Rewizji ciężaru długów 
amerykańskich, domaga się zarówno poczu- 
cie sprawiedliwości, jak i najbardziej ma- 


terjalne względy finansowe, wymaga jej 
także interes wierzyciela, Wielka Bryta- 
nja į Francja, które mają do zapłaeenia 
najwięcej, zdecydowały się, według zgod- 
nych doniesień dzienników — zapłacić ra- 
tę grudniową, by mieć tem mocniejsze sta- 
nowisko w dalszych rokowaniach. Pań- 
stwom tym Stany Zjednoczone stanowczo 
odmówiły prolongaty. Czy Polska uzyska 
bardziej przychylną odpowiedź, o tem nie 
wiadomo. Za kilka dni wyjaśni się ta spra- 
wa. W każdym razie czy stanie się tak czy 
inaczej, będzie to miało bardza poważne 
konsekwencje. R. RYBARSKI. 
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W Atenach doszło do krwawych demonstracyj, przyczem młodzież akademicka zaha- 
rykadowała się w gmachu uniwersytetu. Do tej barykady policja przypuściła sztnrm, 


co widzimy 


na ilustracji. 


Ukryta szykana pruska 


w końcówkach o polskiem brzmieniu. 


Pruskie ministerstwo spraw wewnę- 
trznych wprowadziło niedawno zarzą- 
dzenie, przyznające mniejszości pol- 
skiej prawo używania końcówki „ka“ 
dla nazwisk osób płci żeńskiej. za- 
miast dotychczas stosowanej końców- 
ki gki% lubo ky”. 

Zarządzenie, uznane przez prasę 
niemiecką za wielkie ustępstwo dla 
Polaków. jest faktycznie jednym wię- 
cej przejawem obłudy i polityki szy- 
kan w stosunku do naszej mniejszości. 
Dopuszcza cno mianowicie zmianę w 
aktach końcówki nazwiska na „ka“ 
tylko wtedy, gdy stwierdzona została 
lub dowiedzionpa polskość 
Nie określono jednak. jakie to mają 
być dowody, łak, że pozostawione zo- 
UYTZWYWA 


Żydzi w Polsce 


z Berlina podaje wywiad prasy ży- 
dowskiej z dr. Bern. Kohn'em. dyr. 
„Joint“ na Europę, po jego podróży 
do Polski, Liiwy, Łotwy i Rosji. 
„Joint* nie rozporządza obecnie ta- 
kiemi zasobami. jak poprzednio: 

„— jednak w ciągu ostatnich 3 lat wy- 
dawał rocznie 200—500 tys. dol. (poza Ro- 
sją i Erec Izrael. Podczas swojego cstat- 
niego pobytu w Polsce dr. Kohn miał moż- 
naść oświadczenia  spółdzielniom kredyto- 
wym, że „Foundation“ i „Joint“ wyznaczy- 


Dalsza działalność „Joint ma po- 
$ 

legać na pomocy przewarstwowieniu 

żydów: 


ko przez pomac kredytową, 
sięć. 


Nie trzeba przesadzać, 
nie jest beznadziejne: 


przyciśnięty. 


mor. 


nazwiska.|obywareli w Niemczech, którzy ofi- 
ealt przyznają się do polskości. 


mają być „przewarstwowieni". 


„Momeni“ z 2.XI0 w depeszy ż.a.t. | 


ly ha nawe kredyty w Polsce 175 tys. dol. 


„— Żydzi, wyciskani z różnych gałęzi go- 
spodarczych, mają być wspomagani nietyl- 
lecz również 
przez otrzymywanie odpowiednich wskazó- 
wek o zawodach, którym mają poświęcić 


że położe- 


„— On, dr. Kohn, spotkal się z bezna- 
dziejnością po stronie przywódców, lecz nie 
po stronie mas. żydowski stan średni jest 
Czynniki urzędowe odnoszą 
się do tega obojętnie. Co począć? Samopa- 
nrzewarstwowienie. zdobycie rzeczy- 


stało otwarie pole do nadużyć ze stro- 
ny urzędników. 

Zarządzenie stwierdza dalej, że jest 
wielu dobrych „Niemców*, którzy 
mając nazwiska na „ki“ lub „ky“ nie 
będą się starać o zmianę. Inaczej mó- 
wiąc, ci, co zgłoszą o zmianę końców- 
ki na „ka“ przewidziani są zgóry ja- 
«o „niedobrzy Niemcy“ i niewątpłi- 
wie rozpoczną się przeciwko nim roz- 
liczne szykany. 

W ten sposób okólnik ministerstwa. 
zawierający pozory humanitarne i li- 
'beralne, jest właściwie tylko furtka 
do tem łatwiejszego uciskania tych 


i na Wschodzie 


wistego równouprawnienia Żydów,  opu- 
szczenie zacofanego rzemiosla i przejście da 
przemysłowego rzemiosła”. 

Działalność spółdzielni kredyto- 
wych winna polegać na ułatwieniu 
przewarstwowienia: 

„= Ten proces przewarstwowienia mausi 
być kontrolowany i regulowany. „Na tem 
polega wlaściwie cel spółdzielczości kredy- 


towej, której „Joint“ przeznaczył w ostat- 
nich latach 500 tys. dol. na ten właśnie cel“. 


Po porównawczem  zobrazowanin 
losu żydów w Polsce, na Litwie i Łot 
wie (na czem polega — tego nie po- 


dano) dr. Kohn przeszedł do stanu w 
Rosji. gdzie jest głód, zwłaszcza na 
Ukrainie, jednak: 

„— niema już wśród Żydów kategorji 
„bezprawnych* (.„liszeńców*), bowiem mło- 
dzież pociąga za sobą rodziców. Masy ży- 
dawskie wciągnięto do przemyslu. Wyzwo- 
lenie żydów odbywa się tntaj przez wej- 
ście ich do wszystkich gałęzi gospodar- 
czych. Proces. odbywający się wśród ży- 
dów rosyjskich, ma również znaczenie dla 
całego Wschodu“. 


Żydzi przechodzą również na rolę: 


„— Poza uprzemysłowieniem odbywa się 

stanu 
pomaga 
Na Ukrainie odnotowano 


nadal proces wciągania żydów do 
włościańskiego, której fo akcji 


„Agro Joint", 


| wiednie reakcje, 


X 


pewne niepowodzenia, zato na Krymie pra- 
ca w rolnictwie postępuje naprzód“. 

Słowem. krzyczy się, że jest źle w 
tej Europie ..Wschodniej”, ale w isto- 
cie tak źle nie jest. 


BT ETYCE ET A, 
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Chybiona pochwała 


i? Car - Mackiewicz, poseł z BB., 
zastanawiając się nad niektóremi 
właściwościami BB. wypowiedział 
parę poglądów rozbrajająco zabaw- 
nych. choć pomyślane były poważnie 
(wileńskie „Słowo“ nr. 515) 

A mianowicie: 

„— Siła stronnictwa, nawet jeśli ŝli 

h jeśli myśli- 
my o pye orach do parlamentu, branane} 
nie ad ości członków zależy. Stronnictwo 
można porównać do systemu nerwowego. 
Chodzi o to, aby te nerwy przenikały wsze- 
dzie, aby reagowały na wszystko i aby w 
organiźmie społecznym wywoływały odpo- 

a Nie wynika stad wcale, 
aby stronnictwo, mające 150 tys, miało 
hye A silniejsze od stronnictwa 

czącego 0 członków. Moż é z 
edwrotnie*, JaC 

Isioinie, Wiadomo, że w wyborach, 
wyniki dla stronnictw nie zależą od 
ilości ich członków. a nawet od ilości 
rzeczywiście na nie glosujących. To 
prawda. Chodzi o to, aby... nerwy prze 
nikały wszędzie. nawet do urny, do 
której głosy padały inaczej, a z któ- 
rej wychodzą inaczej, 

Dalszy wywód jest taki: 

«= BB. nie jest partją, bo parti 

tja ja to wal- 
ka o władze, a BB. jest związkiem UgTU- 
powań, które sobie powiedziały: walka o 
władzę osłabia Polskę, Godzimy się pod 
tym względem ua kierunek, na arbitraż, na 
wybór marsz, Piłsudskiego. Brak jest więc 
w BB, tej rzeczy esencjonalnej dła każdej 
partji, to jest walki o władzę. Nie znaczy 
to, aby nie było różnicy przekonań w BB. 
Tak może hyć tylko u ludzi, nie mających 
wogóle żadnych przekonań. Ale jest bar- 
dzo „wielkiem „dziełem marsz, Piłsudskiego 
to, że dziś najliczniejszy polityczny cbòz 
Fotski skierowuje swe Siły we na zwaicza- 
nie ludzi, mających inne zdanie, lecz na 
Prekonywanie ludzi, mających inne zda- 

Coś się tu p. Cat - Mackiewiczowi 
pobałamuciło, Mianowicie |[BB. dla- 
tego nie ma być partją, że nie wal- 
czy o władzę... samo z sobą, we- 
wnątrz swego składu, jedni z drugi- 
mi. le przecież żadne stronnictwo 
samo z sobą o władzę nie walczy lecz 
z innemi. A z innemi stronnictwami 
walczy BB. o władzę tak zacięcie, z 
taką wyłącznością, tak nieuczciwe- 
mi sposobami, jak rzadko tylko bys 
wa w dziejach stronnictw. To zaś. że 
. zw. arbitraż czyli rozkaz m. Pił- 
sudskiego jest dla tego stronnictwa 
najwyższem prawem, także mu uro- 
ku nie dodaje. 


ZJEDNOCZENIE SJONISTÓW. 


„Hajni“ z 6.XII. donosi o porozu- 
mieniu. które nastąpiło 27 listopada 
r.b. między przedstawicielami 5% roz- 
bieżnych organizacyj sjonistycznych 
w Polsce z centralami w Warszawie, 
Twowie i Krakowie. W ten sposób: 

„= W najbliższych dniach poczyna dzia- 
lać komitet zjednoczeniowy, który, załat- 
wiając bieżące sprawy sjonistyczne i ogól- 
no - żydowskie i nadając im jednolitość, 
jednocześnie będzie przygotowywał grunt 
pod całkowite zjednoczenie. Akt ten będzie 
zakończony na ogólnym sjonistycznym zjeź 
dzie delegatów z całej Polski“, 


— 


Przymusowa fuzja 


STOWARZYSZEŃ WĘGIERSKICH. 


Premjer Gömbös w osłałniem swem prze 
mówieniu oświadczył, że Węgry są pań- 
stwem. w którem istnieje zbytnia ilość naj- 
rozmaiiszych stowarzyszeń. Twierdzenie 
awe poparł dowodami. Przed wojną Wę- 
gnzy nie byli zorganizowami, w czasie woj- 
ny organizowali się w najrozmaitszych kie- 
runkach a obecnie z powodu zbtyniej ilo- 
ści organizacyj Węgry są właściwie zde- 
zorganizowane. Niedawno sporządzony zo- 
stał spis stowanzyszeń węgierskich. Nali- 
czomo ich przeszło 20.000. Tem rozbija się 
tylko organizacyjne zdolności państwa. 
Gömbös dlatego oświadczył. że nakaże fu- 
zję stowarzyszeń mających te same cele. 
W ten sposób na miejsce dotychczasowych 
20.000 stowarzyszeń powstamie tylko 6.000. 

Węgierscy statystycy obliczy, że po 
zjedmoczeniu stowarzyszeń zaoszozędzi się 
kilka miljonów pengó, które mogą wyzna- 
czome być na cele dobroczynne. Obecnie 
jedmak z powodu rozbicia stowarzyszenia 
te funduszami takiemi nie mogą rozporzą- 
dzać. W kołach dobrze poinfommowanych 
są zdamia, że dążenia w tym kierunku ma- 
ją bowiem inne podłoże.  Miarodajnym 
czynnikom bowiem chodzi o to, aby parla- 
ment węgierski przetworzony został w 
przyszłości na ciało oparte o stowarzysze- 
nia a pnzy dzisiejszem składzie organiza- 
cyjnym społeczeństwa parlament taki bvł- 
by bardzo etry, 


+. 


„KURJ]JER ZACHODNY czwartek 15 grudnia 19% rofn. 


WIECZERZA WIGILIJNA 


DLA NAJUBOŻSZYCH. 


Zbliżają się uroczystości Bożego Na- 
eodzenia, Wielu ezymi przygotowania 
Świąteczne, aby te święta odrodzenia. 
świata milej spędzić wśród rodziny i bli- 
glkich, alby zaśpiewać niejedną kolendę 
tradycyjną przy wieczerzy, lub choince. 
Kryzys obecny dzieli społeczeństwo na 
bezrobotnych i zarabiających, posiada- 
jących i ubogich. Kwestija: socjalna groź- 
ma i tylko miłość społeczna i dobroczynna 
może choć w części: łagodzić dole potrze- 
bujących. 

Jesteśmy braćmi jednej ziemi, jednej 
wiary, ale niestety nie jednej myśli, mie 
ijednego przekonania, Niech zbliżające 
się święta będą okazją łączności. Chrze- 
ścjańskie Tow. dobroczynmości w Sosmow 
cu jak lat ubiegłych i w tym roku chce 
w imieniu posiadających dzielić się o- 
płatkiem z najuboższymi przy wieczerzy 
wigilijnej, ale mie posiada środków na 
ten cel. Zwracamy się przeto o datki. 
Ofiarą choćby najmniejszą łączmy się 
w odrodzonej Ojczyźnie z wydziedziczo- 
mymi losem, a Dzieciątko Jezus pobłogo- 
sławi nam w zdrowiu i powodzeniu. „Coś- 
cie tym małuczkim uczynili, mnieście u- 
czynili” — mówi Chrystus Pan. Ofiary 
przyjmują administracje pism i kasa 
Chrz. Tow. Dobrocz. Sosnowiec, 3 Ma- 
ja 20 od godz. 9 rano 5 popoł. 

Za zarząd! T-wa Dobrocz. w Sosnowcu 

(—) Ks. Fr. Raczyński, 

P. S. Jedna z ubogich uczestniczek wie- 
czerzy wigilijnej roku ubiegłego za- 
oszczędzila 5 zł. i złożyła na ręce ks. Ra- 
czyńskiego z prośbą, aby tę chwalebną 
tradycje zachował, 

EE YE TYT CZE 


Poświęcenie gmach 


ZWIĄZKU PRACOWNIKÓW P. i H. 


Otrzymaliśmy następujący komunikat: 

Jak już przed kilku dmiami  pisalić- 
my, w dmiu 18 grudnia rb, odbędzie się 
wielka uroczystość związkowa, połączo- 
ma z otwarciem nowej siedziby PZZPP. 
a H. Rz. P. we wlasnym gmachu przy ul. 
Sienkiewicza mr. 17-a w Sosnowcu. 

Uroczystość ta, na którą przyjadą de- 
legaci z całej Polski, przedstawiciele 
centralnych władz państwowych, władz 
samorządowych, pokrewnych organiza- 
cyj zawodowych, społecznych i kultural- 
mych, delegaci organizacyj międzynaro- 
dowych, rozpocznie się w sobotę dnia 17 
bm. rano o godzinie 8 nabożeństwem ża- 
łobnem w kościele pamafjalnym w So 
snowcu, w którem wezmą udział przed- 
stawicieie władz Związku, delegaci od- 
dzialów i członkowie Związku. 

W. niedzielę dmia 18 bm. uroczystość 
rozpocznie się o godzinie 8.30 ramo zbiór- 
ką wszystkich uczestników przed starą 
siedzibą Związku przy ul. Warszawskiej 
mr. 22, skąd wyruszy pochód przy dźwię- 
kach orkiestry do kościola parafjalnego 
ma uroczyste nabożeństwo. Po nabożeń- 
stwie pochód uda się do płyty Niezname- 
go Żolnierza przez ul. Prez. Mościckiego, 
Małachowskiego i 5 Maja, a po złożeniu 
ham wieńca i odegranin hymnu narodo- 
wego pochód uda się przed gmach Związ- 
ku przy ul. Sienkiewicza nr. 17-a, gdzie 
nastąpi uroczystość poświęcenia gmachu; 
'przemówienia przedstawicieli zaproszo- 
mych organizacyj i ząproszonych gości. 
poczem nastąpi rozwiązanie pochodu. 

O godzinie 15.15 rozpoczną się uroczy- 
ete obrady XV walnego zgromadzenia 
delegatów Związku z udzialem przedsta- 
micieli władz i zaproszonych organiza- 
cyj. 

"Ródanę. zmarłych członków proszone 
sa o wzięcie udziału w uroczystości ża- 
fobnej w dniu 17 bm. 

mera 


PROGRAM RAD JOWY 


CZWARTEK 15 GRUDNIA 1932 R. 
11.50 — Komunikat meteorologiczny. 11.58 
al z Wieży Manmjackiej. 


12.10 — Imtermezzo muzyczne. 12.50 — Ko- 
munikat meteora 3 — X-y 
konceri szkolny 


skiej. 1510 — Ki Ahua 
stytutu eskportowego. 


13.415 
gospodarczy. 15.25 — Komunikat gospodar- 


czy i urzędowa cedula giełdy zbożowej i 


towarowej w Katowicach. 15 = „Zama- 
ło jadamy ryb* ysl. p. Elżbieta Kiew- 
marska. 15. 50 — Muzyka lekka. 16.25 — 
Kurs średni języka francuskiego. 16.40 — 
„Ludwik Zamenhof — wygl. prof. Odo 
Bujwid. 17.60 — Recital śpiewaczy p. Jad- 
wigi Hejdukowskiej. 17.40 — Odazyt aktu- 
alny. 18.00 — Muzyka lekka. 1990 — Mie- 
w==dum Wiosła Feljeton snortawy. 19,45 == 


Rozmaitości. 1925 — Komunikaty harcer- 


skie. 19530 — Kwadrans literacki — 


©po- 
wiadanie Mieczysława Smolarskiego pt.: 
„Pies - Filozof". 20.00 — Koncent muzyki 


21.30 — Słuchowisko pł. Słuchowisko p.t.: 
„A wszystkiemm róża winna“ — Rudolfa 
Weisera. 22.15 — Muzyka lekka i taneczna. 
2255 — Komunikat meteorologiezmy. 23.00 


lekkiej. W przerwie wiadomości spontowe. Muzyka tameczna. 


„0 udogodnienia kolejowe 


na terenie Zagłębia. 


W dniu 12 grudnia b.r. odbyło się. 
pod przewodnictwem radcy dr. Jakó- 
ba Potoka posiedzenie komisji komu- 
nikacyjnej Izby przem. handl. Po u- 
konstytuowaniu się komisji, której 
przewodniczącym na {najbliższy o- 
kres 3-letni obrano radcę dr. inż. Z. 
Klonowskiego, zastępcą zaś radcę dr. 
]. Potoka, starszy referent mgr. K. 
Gadomski przedstawił kolejno postu- 
laty sfer gospodarczych okręgu Izby 
odnośnie zmian w nowym  kolejo- 
wym rozkładzie jazdy. W wyniku 
dyskusji, komisja uchwaliła m. in. 
domagać się przywrócenia postoju 
pociągów  pośpiesznych w zinie, 
gdyby zaś to nie dało się przeprowa- 
dzić, przynajmniej udogodnienia ko- 
munikacji lokalnej na przestrzeni 
Ząbkowice - Katowice tak, aby po- 
ciągi te obsługiwały korzystających 
z komunikacji pośpiesznej do War- 
szawy mieszkańców Będzina i Dą- 
browy Górniczej, zaprowadzenia bez 


pośredniego połączenia pociągów 
dziennych na linji Kielce - Kraxów, 
przywrócenia rannego pociągu Kato- 
wice - Kielce, oraz wprowadzenia bez 
pośredniej komunikacji na linji Za- 
głębie — Kraków przez Jęzor. Wre- 
szcie wysunięto postulat przedłużenia 
biegu wagonów 4 klasy do Dąbrowy 
Górniczej i rozciągnięcie na Zagłębie 
Dąbrowskie taryfy podmiejskiej, a 
to na linjach: Katowice — Kraków, 
Katowice — Częstochowa oraz Kato- 
wice — Śląsk Cieszyński. 
Następnie, na podstawie referatu 
st. ref. mgr. K. Gadomskiego, komi- 
sja rozważyła, w związku z aktual- 
ną obec p 


nie kwestją rewizji przez 
Ministerstwo komunikacji  niektó- 
rych taryf towarowych, sprawę 


zniżki kolejowej na materjały wybu- 
chowe, drzewo kopalniane, wyroby 
żelazne, surowce dla przemysłu pa- 
pierniczego i tp. 


Popełniasz grzech względem przy- 
szłości narodu, zanosząc grosz swój 


do obcych. 


Tow. „Rozwój”. 


KRONIKA ZAGŁĘBIA. 


KALENDARZYK. 
(Dziś Walerjana 
15 | Jutro Euzebii 


Wschód słańca 7 m. 39. 
(ZWIRTEK "| zaa PSSE, 


Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś wyświetlają: 
* SOSNOWIEC 
ZAGŁĘBIE: Atlantyda 
PALACE: Straceniec. 
EDEN: Boczna ulica, 
MOMUS: Dr. Jekyll i Mr. Hyde. 
BĘDZIN 
NOWOŚCI: Kwiat Algeru. 
ŚWIATOWID: Czemp. 
DĄBROWA 


WANDA: Braterstwo ludów. — Pochań- 
biona. 

KOMETA: Rywalki. 

ARS: Kobieta szpieg. 


(Demon miłości. 


ZAWIERCIE. 
STELLA: Głos pustyni. 
ARLEKIN: Kochankowie. — Noc miłości. 


X Z CYKLU ODCZYTÓW O ELEKTRY- 
CZNOŚCI, ongamizowanych przez Pol- 
skie Towarzystwo przyrodników im. M. 
Kopernika w Sosnowen odbedzie się dziś 
wieczorem © godz. 7 w sali gimnazjum 


państwowego im. Staszica w Sosnowcu fiu 


szósty odczyt. Przedmiotem odczytu be- 
dą: Faie elektromagnetyczne, radjotele- 
grafja i radiofonja. Demonstrowane bę- 
dą ciekawe doświadczenia Hertza, do- 
wodzące istnienia i właściwości fal ele- 
ktromagnetycznych. Odczyt ten stano- 
wić będzie oddzielna całość. Wejście ma 
odczyt od 49 do 5 gr. 

X WYCIECZKA NA KOPALNIĘ. Koło 
instruktorów LOPP. HI i II kat, unządzi- 
lo w dniu 10 bm. wycieczkę na. kop. Ko- 
szelew. Zarząd koła tą drogą dziękuje 
dyrekcji i zawiadowcy kopalni p. inż 
Paradowskiemu za łaskawe zezwolenie 
na zwiedzenie, a w szczególności p. szty- 
ganowi Jamiszowskiemu za podjęcie się 
oprowadzania i objaśniania  zwiedzają- 
cym urządzeń kopalnianych. W wyciecz- 
ce wzięło udział 25 osób. 

X ODCZYT O GRUŹLICY W CZELA- 
DZI W niedzielę 18 bm. o godz. 10 rano 
w sali kina „Czary“ w Czeladzi dr. Mo- 
licki z Sosnowca wygłosi odczyt na te- 
mat: „Gruźlica a praca górnika”. Wstęp 
dla wszystkich hezmłatny. 


Teatr miejski 
W SOSNOWCU. 


Dziś w czwartek — na Niemcach w sali 
Klubn — „HANDLARZE SŁAWY“ a 
sztuka w 5 odsłonach M. Pagnola i P. Nivoix 
w doskonałem wykonaniu artystów teatru 
sosmowieckiego . Brzozowskiej, Dnohoc- 
kiej, Szozęsnej. Ewan Gnadniewsikiego. 
Nawrockiego. Opolskiego, Orlińskiego, Ry- 
towslkiego, Wojteckiego i Tański ZAITA- 
zem reżysera sztuki. Sztuka Sanda 
slawy“, spotkała się z gorącem pnzyjęciem 
zarówno przez prasę, jak i przez publicz- 
mość. Ciekawa treść, szereg po mistrzowsku 
uchwycomych postaci oraz koncertowa gra 
wszystkich wykonawców — tworzą napraw- 
dę wartościoe widowisko. Początek o godz. 
8.15. Ceny miejsc ad! 90 gr. do 3.39 zł. 

W piątek 16 b.m o godz. 8.15 wiecz. po 
cenach popularmych — wesoła komedija fram 
cuska pt. .W BŁĘKITNYM EKSPRESIE* 
(„Lazurowe Wybrzeże) 

W sobotę, 17 b.m. — „WESOŁA SPÓŁKA". 
farsa w 5 aktach Nancey'a i Armonta. Arcy- 
komiczna o pnzezabawmych sytuacjach far- 
sa ta, po raz jpienwszy ujrzy światło kinlkie- 
tów ma naszej scenie w nadchodzącą sobotę. 
Już sam tytuł wskazuje, że będzie to wido- 
wisko pełne humoru i beztroskiej wesołości 
Amtyści, z p. Orlińskim na czele, pod wodzą 
imłodego lecz ambitmego reżysera p. Opol- 
skiego dokładają wszelkich - starań, aby 
„Wesoła spółka” wypadła znakomicie. Ceny 
miiejsc zwykłe od % gr. do 359 zł. Poaza- 
tek o godz. 8.15 wiec 

Widowisko dla młodzieży szkolnej, które 
mialo się odbyć w dnim 13 bm. i z powodu 
choroby dwóch artystów nie doszło do skut- 
— przełożone zostało ma niedzielę 28 bm 
o godz. 12 w południe. Dane będą: fragmen- 
ty „Wesela“ oraz „Warszawianka“. 


Teatr Polski w Katowicach 


NAJBLIŻSZE JREMJERY 
TEATRU POLSKIEGO. 
Najbliższemi premjerami teatru polskiego 
będą Jasełka Zegadłowicza p. t „Gdy się 
Chrystus rodzi“, „Noc Sylwestrowa" kome- 
dja karnawałowa w 3 aktach Krzywoszew- 
skiego, oraz „Panma Fliitie" komedja w 5 
aktach Berra i Vemeilla w oryginalnej kon- 

cepcji reżysenskiej p. Bryliińskiego. 


Czwartek 15 — „Omal nie noc 

Sobota 17 — popol. „Dziady“ 
wiecz. „Mademoiselle“. 

Niedziela 18 bm. popoł. — ..Potasz i Perl- 
mutter“. 

Niedziela 18 b.m. wiecz. — „Omal nie noc 
poślubna“. 

Wtorek 20 — „Dziady“ staraniem teatru 
międzyszkolnego. 


X „ŚW. ANTONI PADEWSKI* W CZE- 
LADZI W kinie „Czary“ w Czeladzi wy- 
świetlamy jest obecnie piękny film reli- 
gijny „Św. Antoni Padewski”, przedsta- 


postah na“, 
la szkół) 


|wiajacy życie tego świętego. 


NA CO CZEKASZ? 


Dobrze i solidnie 
a więc tanio 
otrzymasz wykonamy 
gamitur męski 
tylko w firmie 


Salon Krawiecki 


JOZEF WALIGÓRSKI 


Sosnowiec, ulica Cicha 5. 
— (przystanek tramwajowy Orla — Dzika) — 


>=-va>Z z 


La e e 
S. p. Józef Bielski. 

Wezoraj odbył się pogrzeb śp. Józefa 
Bielskiego, obywatela m. Sosnowca, człon 
ka zarządu Stowarzyszenia właścicieli 
nieruchomości, honorowego członika tej 
organizacji i członka zarządu  Chmze- 
ścjańsikiego Tow. dobroczynności. Za 
trumną kroczyły tłumy przyjaciół, ce- 
chy i Stow. właścicieli nieruchomości ze 
sztamdarami. Nad trumną przemawiał ks. 
kan. Raczyński i prezes Stowarzyszenia 
p. J. Wolff. 

Ś. p. Bielski, czlowiek niezwykle skro- 
mny i cichy, był przytem bardzo czyn- 
nym i gorliwym pracownikiem w orga- 
nizacjach społecznych. Był ogólnie lm- 
(biany i pozostawił po sobie szczery żal 
wśród wszystkich, którzy go znali. 

Oześć Jego pamięci! 

X POŚWIĘCENIE KLINKIERNI. W 
niedzielę dnia 18 bm. odbędzie się uro- 
czyste poświęcenie klinkierni w Gródko- 
wie, wybudowanej przez Sejmik powiatu 
Będzińskiego. Po poświęceniu odbędzie 
się dla osób zaproszonych śniadanie w 
lokalu klubu Związku pracowników sa- 
morządu powiatowego w Będzinie, 


X ODCZYTY O GRUŹLICY. Dnia 17 
bm. o godz. 19 staraniem Alkoji katolic- 
kiej w sali zakładów C. G. Schóna przy 
ul. Chemicznej 10—12 w: Sosnowcu od- 
będzie się odczyt o gruźlicy: a) dr. M. 
Molicki: Czy i w jakim stopniu praca w 
zakładach włókienniczych wpływa na 
szemzenie się gruźlicy b) dr. M. Zamień- 
ski: O leczeniu gruźlicy płuc. 

Dnia 18 bm. o godz. 16 (4 popołudnim) 
w miejskim ośrodku zdrowia i opieki 
społecznej w Sosnowcu przy nl. Teatral- 
nej 4 wygłosi odczyt o gruźlicy, ilustro- 
wany tablicami dr. M. Wołkowicz. 


X WYDAWANIE ZASIŁKÓW BEZRO- 
ROTNYM. Stosownie do decyzji powie- 
towego komitetu wykonawczego fundu- 
szu pomocy bezrobotnym, w przyszłym 
tygodniu wszystkie komitety lokalne na 
terenie naszego powiatu przystąpią do 
wydawania zasilku świątecznego bezro- 
botnym, Wydawane będą artykuły żyw- 
nościowe, bądź też kupony żywnościowe, 
a pozatem w nieiktónych miejscowościach 
biedna dziatwa otrzyma buciki, lub cie- 
plą odzież, Słowem, bezrobolm otrzyma- 
ją normalny zasiłek świąteczny. 

X Z ŻYCIA PRACOWNIKÓW SAMO- 
RZĄDU POWIATOWEGO. Na ostat- 
niem walnem zebraniu oddzialu Związ- 
ku pracowników samorządu powiatowe- 
go w Będzinie, między szeregiem Apraw 
pracowniczych, zostały dokonane wybo- 
ry nowych władz oddziału w składzie: 
pp. dra Jarzębowskiego Br, Narbutta 
W. imż. Laubitza, Nowary Fr., dyr. Ro- 
gójskiego R., Mostka J. i Gruszyńskie- 
go St. Do komisji rewizyjnej Zostali wy- 
brani pp.: dr. Szutkoweki L., Płodowska 
M. i Matysówna M. Skład: sądu koleżeń- 
skiego pp.: Nowacki St., mec. B. Forelle, 
dr. St. Gawlik, dr. E. Schönborn, Ku- 
biczkówma W., inż. arch. Gadomski A. i 
Zarzycki St. Nowowybrany zarząd ukon- 
stytuował się w sposób następujący: pre- 
zes oddziału p. Narbutt W., wiceprezes 
p. Nowara Fr., sekretarz p. Mostek J. i 
skarbnik p. Gruszyński St. Pozatem na 
posiedzeniu rozpatrywano i zdecydowa- 
no pozytywnie eprawę przystąpienia na 
członków klubu Związku pracowników 
miejskich w Będzinie w liczbie okolo 80 
członków. Starania będzińskiego oddzia- 
łu Związku pracowników sam. pow. w 
kierunku uzyskania od samorządu po- 
wiatowego lokalu dla klubu związkowe- 
go w domu sejmikowym zostały zakoń- 
czone pomyślnie tak, że Wydział powia- 
towy zgodził się wynająć na cel powyż- 
szy lokal w swym domu przy ul. Sączew- 
skiej 12, dokąd też klub został przemie- 
SLORY. 
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Pod znakiem pomocy 
NAJBIEDNIEJSZYM W CZELADZI. 
W Czeladzi ukończ 
kcja „Tygodnia mitosi 
celu  doraźną pomoc 
którą przeprowadził specialny komit 
z ks. prob. Siermamtow AR AGA | 
mo niesprzyjających warunków „Ty- 
dzień EDA dał piękne rezultaty, 
przymosząc ul; w ei ieni bed 
PEN a ge cierpieniu najbied- 

Komitet przez Sprzedaż znaczka, zbiór- 
ke na listy składek oraz urządzenie przed 
stawienia zdolał zebrać kwotę (po potra- 
ceniiu kosztów) 357,91 zł., oraz około 400 
szt. starej odzieży, którą po doprowadze- 
niu do stanu używalności, obdarowano 
316 najbardziej potrzebujących osób. U- 
zyskkamą sumę zużyto na. Irejparację stare- 
go obuwia, zakup nowego, jak również 
mowej odzieży, a prócz tego 26 osób o- 
trzymało wsparcia pieniężne, 

Za mazem pośrednietwem wszystkim 
łaskawym ofiarodawcom komitet składa 
najserdeczniejsze podziękowanie, 


ona już zoslała a- 
erdzia“, mająca na 
najbiedniejszym, 


Sprawa płac 
W ZAWODZIE PIEKARSKIM. 


W zawodzie piekarskim ma terenie Za- 
głębia skutkiem braku umowy, regułn- 
jącej place pracowników piekarskich, 
wytworzyły się niezdrowe stosunki, u- 
możliwiające prowadzenie dzikiej kon- 
kurenoji. Na skutek wystąpienia pracow 
ników piekarskich odbyla się wczoraj 
pod przewodnictwem zastępcy inspekto- 
ra p. Rychłowskiego komferencja przed- 
stawicieli cechu piekarzy, pracowników 
piekarskich, oraz właścicieli piekarń nie- 
zrzeszonych. Na konferencję przybyło 
około 100 osób, 

Po kilkugodzimnych, niekiedy bardzo 
burzliwych obradach, nie osiągnięto po- 
rozumienia z uwągi na duże rozbieżno- 
ści, wysuwame przez obie stromy. Jedy- 
mie tylko na wniosek p. przewodniczą- 
tego powołano komisję, liczącą około 20 
osób, a złożoną z przedstawicieli cechu 
piekarzy, pracowników, spółdzielni, po- 
siadających piekarnie, wreszcie przed- 
stawicieli miast Zagłębia, Komisja zaj- 
mie się zbadamiem stosumków i warun- 
ków plac w zawodzie piekarskim w kil- 
ku więkezych miastach, jak Katowice. 
Kraków, Częstochowa, potzem zebrane 
dane zostaną przedstawione na następ- 
nej konferencji, którą wyznaczono na 3 
słyczmia. 

Być może, iż na podstawie zebranych 
danych uda się i w Zagłębiu doprowadzić 
do porozumienia i zawrzeć wreszcie u- 
mowę, regulującą stosunki w zawodzie 
piekarskim. 
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X APEL RADY TOW. PRZECIWGRU- 
ŹLICZEGO. Poczynając od 1 bm. rada To 
warzystwa przeciwgruźliczego rozestała 
do wszystkich członków Towarzystwa pi- 
smo, zawiadamiające o wysokości skła- 
dek na rzecz Towarzystwa, uchwalonych 
przez walne zgromadzenie. Do pisma te- 
go dolączone zostały deklaracje oraz 
blamkiety nadawcze celem umożliwienia 
przesłamia należności, ewentualnie dobro- 
wolmych ofiar. Postępowanie to związa- 
ne jest z akcją, zdążającą do ożywienia 
dziaialności Towarzystwa i wskutek te- 
go konieczność zaprowadzenia nowej re- 
jestracji członków. Ogółem przesłano 
260 pism. Rada Towarzystwa zwraca się 
z gorącą prośbą do wszystkich osób, któ- 
re otrzymały odnośne pisma o przesłanie 
odwrotnie deklaracji we właściwym ter- 
minie. 

X SPRAWA P. J. NIEWIAROWSKIE- 
GO. Wczoraj w Sądzie okręgowym w 
Sosnowcu rozpatrywane były cztery 
sprawy p. Niewiamowskiego, o których 
głośno było swego czasu w Sosnowcu. 
Sąd po zbadaniu świadków i wysłucha- 
nim stron ogłosił wyrok uniewinniający. 
Na rozprawie zainteresowani finansowo 
w sprawie p. N. nie wnosili do niego żad- 
nych pretensyj, gdyż zostały one uregu- 
lowane, Bronił adwokat Sokólski. 

X FAŁSZYWE 10-ZŁOTÓWKI. W Bę- 
dzinie zatrzymani zostali Chaim Golen- 
zer oraz jego syn Moszek, zamieszkali 
przy ul Kołłątaja 5 pod zarzutem nsiło- 
wania puszczania w obieg falszywych 
10-ztotówek. Od zatrzymanych odebrano 
9 sztuk falsyfikatów. Zatrzymanych prze- 
kazamo władzom sądowym. 

% ŁOBUZERSKA NAPAŚĆ. Do prze- 
chodzącej onegdaj około godz. 8 wiecz. 
ulicą Suchą w Sosnowcu Stefanji Win- 
kler z Bedzina (Promyka 7) podbiegł 
mieznanv osobnik i wyrwał jej z ralk, ke. 


: 


nebkę, poczem zbiegł w pole. W torebce 
znajdowały się pieniądze oraz różne 
drobiazgi. 


Godziny handlu 
W DNIACH PRZEDŚWIATECZNYCH. 


W myśl obowiązujących przepisów, w 
tygodniu przedświątecznym dozwolone 
jest przedłużenie godzin handlu w skle- 
pach wszelkich miejscach zawodowej 
sprzedaży: oraz w zakładach fotografiicz- 
nych, fryzjerskich i kalotechnicznych w 
następujących gramicach: W niedzielę 
18 bm. handel może odbywać się w godz. 
od 18—-18, w dniach od 19 do 25 bm. 
włącznie czas otwarcia sklepów i wymie- 
nionych zakladów przedłuża się o dwie 
godzimy tj. do godz. 21. 

Natomiast w dzień 24 bm. (Wigilja) 
sklepy i powyższe zakłady mogą być je- 
dymie otwarte do godz. 18. 


(wawnzłanie 1 
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STOWARZYSZENIA PAŃ MIŁOSIERDZIA ŚW. WINCENTEGO A PAULO 
PAR. WNIEBOWZIĘCIA N.M.P. W SOSNOWCU. 


Stowarzyszenie pań miłosierdzia  parafji 
Wniebowzięcia N. M. P. w Sosnowcu podaje 
do ogólnej wiadomości wyniki zbiórki odzie- 
ży, ofiar i darów, przeprowadzonej w tygo- 
dnu miłosierdzia od 20 — 27 listopada włącz- 
nie, (na terenie swej parafji), a mianowicie: 
uliczna sprzedaż znaczka dnia 20.11 dała 
zł. 416,64 gr. 

Ofiary gotówką od towarzystw przemysła- 
wych zebrane przez panie miłosierdzia L. 
Gadomską i Winczakiewicz dały następujący 
wynik: Elektrownia okręgowa zł. 50, i-ma 
Maciejewski į Makowski zł. 5, Bank Handło- 
wy zł, 25, Tow. Kopalń Sosnowieckich zł. 
200, JWP. dyr. Malplat zł. 30. JWP. dyr. Ga- 
domski zł. 20, JWP. dyr. Dittrich zł. 20, 
JWP. dyr. Kornecki zł. 30, JWP. inż. T. Wie- 
czorkiewicz zł. 10, JWP. dyr. Pilarz zł. 1 
(ieden), Biuro Łempieki i S-ka zł. 25, Urzęd- 
nicy Banku Zagłębia zł. 2 (dwa), Zarząd Te- 
lefonów sosnowieckich 25, Powszechne Tow. 
Elektryczność zł. 15, Bank Związku Spółek 
Zarobkawych zł. 25, XX zł. 50. 

Podczas zbiórki po domach, prócz o- 
dzieży otrzymano z drobnych ofiar pienięż- 
nych: na listę nr. 1 zebrane przez pp. Szczer- 
kową i Głuchowską zł. 90. Lista nr. 2 zbie- 
rały pp. Parnawska i Rómas zł. 23,70. Lista 
nr. 3 zbierały pp. Wódkowska i Karbowska 
zł, 51,30. Lista nr. 4 pp. Paszkowska i Miśkie- 
wiez zł. 34,50. Lista nr. 5 pp. Amfoszowa i 
Ulasińska zł. 11,25, Lista nr. 6 pp. Wróblew- 
ska i Bergielowa zł. 9. Lista nr. 2 pp. Bu- 
cholcowa i Leśniewska zł. 46,22. Lista nr. 8 
pp. Malinowska i Kubiczek zł. 119,44. Od 
TWP. d-ra Jutnera zł. 2, JWP, dr. Uhl zł, 5, 
JWP. dr. Nasiłowski zł. 4. Dochód z dancin- 
gu urządzony dnia 20.11 w „Warszawiance* 
zl. 72,50. 

Razem gotówką 1.423 zł. 55 gr. 

Zbiórka odzieżowa dala następujące wy- 
niiki: firma P. Kucharski — 54 sztuki (nowe) 
bielizna i trykotaże, W-ny Garliński — 
materjał na 5 sukienek, Stow. św. Zyty — 
5 mtr. alpagi, p. Gaik — 12 p. pończoch dzie- 
cinnych nowych, odzież używaną ofiarowali 
pp. Bergielowie — szt. 4, Togier — 1 p. bu- 
tów, Rene — szt. 4, Bajgielmacher — 11 szt., 
Serafin — 2 szt, Barowcowa — 1 szt., Ogia- 
dek 1 szt. Mrokowska — 15 szt, Zarzycka 
— 14 szt, WPP, Pawlak — 1 szt. (kołnierz 


futrzany), p. Kreczmerowa — 6 szt. Wró- 
blewska — 24 szt., Bucholcowa — 5 szt, Ba- 
rańska — 5 szt, Kurczyńska — 3 szt., Zie- 


lińska — 23 szt., Zarzycka — 10 szt., Jacy- 


niczowa — 15 szt. Sicińska — 1 szt. Ku- 
charska — 1 szt, Gruszecka — 2 szt, Go- 
niewicz — 6 szt., inż. Walicki — 6 szt., Ko- 


złowska — 2 szt, Karkos — 5 szt., Tonk — 
17 szt, Grabińska — 21 szt, Skórowa — 6 
Szt. Strzelecka — 4 szt., Halowa — 2 szt. 


Żurkowa — 5 szt, Bielecka - Dusza — 15 
szt, Wosińska — 5 szt. Kramarz — 1 szt. 
inż, Szarejko — 2 szt., Ziólkowska — 12 szt.. 
Bujnowska — 2 szt., Miśkiewicz — 12 szt., 


Jeżykowska — 11 szt. Mickiewicz — 12 szt., 
Machnik — 2 szt„ Statler — szt., Jung — 9 
szt., Kluczward — 2 szt., Dula — 6 szt.. Pon- 
ganis — 9 szt. Zawadzki — 2 szt, Wybol- 
dowa — ? szt., Święcicka — 1 garnitur, Go- 
stomska — 2 szt. Gierczuszkiewicz—12 szt. 
Lisowski J. — 13 szt, Minkowska — 14 szt. 
Strzelczyk — 11 szt., Kaczmarski — 5 mtr. 
materjału Krynke — 5 szt, Ufnalewska — 
9 szt., Ankerstein — 6 szt. Straszewicz — 5 
szt, Zielińska, ul. Małachowskiego — 4 szt., 
Wilner — 4 czt., żarski — 5 szt, Łukowska 
— 10 szt, Narodowa organizacja kobiet koło 
sosnowieckie ofiarowała 91 szt. nowych (jak 
czapeczki, berety, pończochy, swetry), Krau- 
pe — 15 szt., Bezimiennie przysłano wprost 
do biura lub na ręce ks. proboszcza — szt. 
363. Razem 1046 szt. 

Zarząd Stow. pań miłosierdzia składa ser- 
deczne „Bóg zapłać* wszystkim wspaniało- 
myślnym ofiarodawcam, oraz wszystkim pa- 
niom czynnym, które swą pracą przyczyni- 
ły się do osiągnięcia tak pomyślnego wyni- 
ku zbiórki i pospieszyły z pomocą tym, któ- 
rych los nie oszczędza i tak bardzo potrze- 
bują sere ofiarnych. Niechaj dobry Bóg hoj- 
ną dłonią wynagrodzi wszystkim poniesione 
trudu i złożone ofiary, zsyłając wzamian 
swe łaski i błogosławieństwa. 

Miłosierdzie jest przemyślne i szuka coraz 
to nowych sposohów, aby bliźnim w potrze- 
bie przyjść z pomoeą. Kryzys gospodarczy i 
finansowy daje się wszystkim we znaki. 
Niejeden, który zwykł był dawać hojną ręką 
musi ograniczyć swe wydatki, Ale nikt nie 
powinien ograniczać się w miłosierdziu. 
Przeciwnie musi się jeszcze powiększyć 
ofiarność, bo nikomu nie wolmo dziś patrzeć 
obojętnie na smutne położenie bliźniego. To 
niepewne jutro jest jakoby groźnem memen 
to, że nikt z nas nie wie co go czeka. Tylko 
„miłosierni miłosierdzia dostąpią*. 

Przewodnicząca Stow. Pań Miłosierdzia 
św. Wincentego a Paulo 

M. ŁUKOWSKA. 


Wypłaty rent starczych 


w Zakładach 


Dyrekcje 
pracowników umysłowych czynią o- 
becnie przygotowania do podjęcia z 
dniem i stycznia 1935 roku wypłaty 
rent starczych. Ułożenie odpowiednich 
list, oraz przygotowanie odpowiednich 
kwot, niezbędnych do wypłacenia 
tych rent, związane jest z przeprowa- 
dzeniem całego szeregu formalności. 

Ubiegający się o wypłatę remty 
stamczej powinni w inenesie własnym 
zawczasu złożyć w Z. U. P. U. odpo- 
'wiednie dokumenty, stwierdzające 
ich uprawnienie do pobierania renty. 
Przedewszystkem należy przedstawić 
w Z. U. P. U. metrykę urodzenia, a 


ubezpieczeń. 


zakładów ubezpieczeń |w wypadkach kiedy dzieci uprawnio- 


nego będą korzystały z dodatku do 
renty — również ich metryki urodze- 
nia. Następnie należy bezwzględnie 
złożyć w Z. U. P. U. kartę ubezpiecze- 
niową, należycie uporządkowaną. za- 
wiemającą dokładne zapisy o latach 
pracy. 

Niezgłoszemie powyższych doku- 
memtów .może spowodować opóźnienie 
lub nawet wstrzymanie wypłaty ren- 
ty. Należy zaznaczyć. że w myśl abo- 
wiązujących przepisów powyższe do- 
kumemty, składame celem pobieramia 
zasiłków z Z. U. P. U., wolne są oq í 
płat stemplowych. 


Sprawa taniej kuchni 
w Będzinie. 


Przed kilku dmiami wspominaliśmy © 
zamierzeniu Tow. pomocy dla biednych 
chrześcjan w Będzinie, które postanowi- 
ło uruchomić tanią kuchnię dla bezro- 
botnych, w której za minimalną opłatą 
bezrobotny mógłby się posilić i ogrzać. 

Realizacja zamierzenia uzależniona 
była od wynalezienia potrzebnego na 


ten cel lokalu, a ponieważ w miejskich 
halach targowych jest kilka lokali woal- 
nych, zwrócono się do Magistratu z proś- 
bą o odstąpieniu jedngo z nich na kuch- 
nię. 

Pisząc o tem, nadminiliśmy, iż z uwagi 
na cel Magistrat niewątpliwie pójdzie 
Tow. na zela i ni bedzie robił trudności 


do mabycia juź od Zł. 0.90. 


Każda Piękna Pani | 
powinna używać zawsze 
mydła i kremu Herba,łych [i 
idealnych i tak skułecznych 
Środków kosmełycznych, 

a osiągnie z łatwośćią | 
czysta i młodzieńczą cerę 


HERBA 


z udzieleniem lokalu. Niestety, stało się 
inaczej, ĉo zreszią w Będzinie niko-a 
specjalnie nie zdziwiło, gdyż wadze ko- 
misaryczne najpierw ewym zwyczajem 
zaczęły sprawę walkować, wreszcie zgo- 
dziły się „łaskawie” dać jeden sklep, w 
którym może się zmieścić najwyżej kil- 
ka osób, natomiast niema mowy o urzą- 
dzeniu kuchni i jadalni, ma co potrzeba 
conajmniej dwóch ubikacyj, 

Ponieważ w Będzinie nie łatwo jest o 
lokal na podobną kuchnię a pozatem 
Tow. nie posiada przecież środków na 
opłacanie normalnego ożynszu, wszyst- 
ko przemawia za tem, że szlachetny pro- 
jekt, dzięki stanowisku władz komisa- 
rycznych skończy się na niczem. 

A więc okazuje się, że nawet w zakre- 
sie pomocy bezrobotnym władze komi- 
saryczne muszą wykazać swój „indywie 
dualizm“ i zdolności gospodarcze. 

Z uwagi na znaczenie istnienia taniej 
kuchni, sądzić nałeży, iż prawą tą za- 
interesuje się powiatowy komitet fundu- 
szu pomocy bezrobotnym i wyda stosow- 
ne zarządzenia, umożliwiając uruchomie- 
mie tak potrzebnej w obecnym okresie 
kuchni. 

A może p. komisarz ma. zamiar prowa- 
dzić taką kuchnię u siebie, w takim ra- 
zie "Tow. dobroczynności: będzie magło 
pieniądze, przeznaczone na prowadzenie 
kuchni obrócić na immy cel charyta- 
tywny. 
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Konwencja polsko-francuska 

O RENTACH DLA GóRNIKÓW. 

Rząd francuski wniósł do senatu pro- 
jekt uchwalonej już przez Izbę deputo- 
wanych ustawy w spnawie ratyfikacji 
konwencji między Framcją: a Polską z 
dnia 21 grudnia 1929 r. Konwencja ta: za- 
pewnia górnikom polskim, pracującym 
w kopalniach francuskich i odwrotnie 
renty na starość, zgodnie z przepisami 
państwa, w którem górnik jest zatrud- 
niony. Prawo do rent na starość mają 
tylko ci górnicy, kótrzy przed wyjaz- 
dem do drugiego państwa opłacali skład- 
ki do instytucyj ubezpieczeniowych w 
swĉim kraju. Ze strony polskiej konwen- 
cja ratyfikowana była w roku 1931. 


X ZA POBICIE OJCA. 56-letni Stami- 
slaw Bubel, gospodarz ze wsi Jaworznik 
(gm. Żarki) oskarżył syna swego 17-let- 
niego Jana Bubla o pobicie. Obecnie oj- 
ciec z synem stanęli przed Sądem okre- 
gowym. W czasie przewodu sądowego 
Stanisław Bubel starat się przedstawić 
myna w czarnych kolorach. Zarzucał mu, 
że nie chce pracować, utieka z domu, 
rzuca weń kamieniami, skradł mu koszu- 
lẹ i kalesony, był karany już za skale- 
czen'e nożem w plecy sąsiada, Oskanżo- 
ny zeznał, że gdy miał dwa lata, umarła 
mu malika, a gdy weszła do domu maco- 
cha bila go, buntowała ojca, by zapisał 
grunt jej dzieciom, wyganiała z domu. 
Oskarżony w ostatnim słowie prosil o 
skazanie go ha kilka lat więzienia, gdyż 
niema gdzie mieszkań. Sąd wobec uzna- 
nia winnym fena Bubla pobicia ojca ska- 
zał go na 200 zł. grzywny, lecz kara zo- 
stała mu darowama wobec amnestji. 

X CO KOMU SKRADZIONO? Ze skle. 
pu z manufaktuną Fiszla Kafla w Strze- 
mieszycach skradziono w noty różne ma- 
terjały, wartości 335 zł. 

Z mieszkania Jerzego Grzywaka w So 
smowcu (Małachowskiego 12) skradziona 
futro, wartości 500 zł. 

Wojciechowi Rosie, zamieszkałemu w 
Sosnowcu (Pańska 33) skradziono ze stry 
chu rower i dwie kapy. lącznej wariości 


110 zł, 


„KURJER ZACHODNI" czwartek 15 grudnia 1932 roku. 


Krenika Zawiercia. 


X Z KOMITETU NIESIENIA POMOCY 
BEZROBOTNYM. Onegdaj odbyło się 
w Maygistracie posiedzenie prezydjum 
komitetu dla spraw bezrobocia pod prze- 
wmoadniciwem kom. Langerta. Z protoku- 
łu z ostatniego posiedzenia dowiedziano 
się, że postanowiono zwrócić się do ko- 
mitetu wojewódzkiego z prośbą o sub- 
wencję na odżywianie dziatwy, podczas 
ieryj Świąteczmych. Z dożywiania ko- 
rzysta 5947 dzieci szkolnych. Zkolei po- 
stanowiono uskutecznić reparację obu- 
wia. dzieci bezrobotnych rodziców, przy- 
dzielono po 10 litrów mleka i 4 kg. chle- 
ba dziennie dla dzieci, dożywianych 
przez Zw. pracy ob. kobiet i w ochronce 
im. H. Sienkiewicza. oraz 60 litrów mle- 
ka do dyspozycji PCK. O działałliności 
taniej kuchni mówiła dyr. Jakliczowa. 
zaznaczając, że wydaje się przeciętnie 
od 150 do 180 obiadów dziennie za opła- 
tą 10 gr. Wielu bezrobotnych zwraca się 
z prośbą o bezpłatne obiady, bowiem nie 
stać ich nawet na uiszczenie niewielkich 
opłat, Kom. Dangert wyjaśnił, że bez- 
platnych obiadów komitet nie może wy- 
dawać ze względu na brak odpowiednich 
funduszów. Z działalności sekcji finan- 
sowej zdawał sprawozdanie p. Zawadz- 
ki, oznajmiając, że na święta bezrobotni 
otrzymają po 3 kg. mąki pszennej, 
ćwierć kg. cukru. ćwierć kg. słoniny i 
kaszy na osobę. Pod koniec posiedzenia. 
zabrał głos p. St. Holenderski, stwierdza- 
jąc z przykrością, że znajdują się w Za- 
wiercin osoby i zaklady, które nie nie 
robią dla przyjścia z pomocą bezrobot- 
mym. Np. T. A. Z. nic dotychczas nie zro- 
biło dla bezrobotnych, którzy rekrutują 
się przeważnie z ib. pracowników tego za- 
kladu. Zebrani postanowili zwrócić się 
do dyrekcji TAZ. o ofiarowanie dla bied- 
nej dziatwy płótna lub -barchanu na u- 
branka. Przypuszczać należy, że dyre- 
koja zakladu nie pozostanie głucha na 
prośbę komitetu i przyjdzie z pomocą 
biednym. 


X STRAJK WŁOSKI W T. A. Z. trwa 
madal. Wczoraj rano fabryka oblegana 
była przez bezrobotnych. Skonsygnowa- 
na policja utrzymuje porządek, nie do- 
puszczając gromadzących się w obręb fa- 
bryki. Wezoraj odbyła się konferencja 
międzyzwiązkowa z udziałem inspektora 
pracy, na której omawiano wytworzoną 
sytuauję. 

X OTWARCIE ŚLIZGAWKI W PARKU 
MIEJSKIM. W dniu dzisiejszym została 
otwarta ślizgawka dla użytku publiczne- 
go w parku miejskim im, Adama Mickie- 
wicza, W porównaniu z rokiem ubiegłym 
urządzenie ślizgawki jest o wiele lepsze. 
został przedewszystkiem znacznie rozsze- 
rzony jej teren. Pozatem wybudowano 
szatnię, w której będzie można otrzymać 
gorącą herbatę, Opłaty za korzystanie z 
ślizgawiki są niskie, wynoszą bowiem 20 
gr, dla młodzieży 10 gr. Zapowiada się 
też, że piecza nad porządkiem na śliz- 
gawice, która w raku ubiegłym pozosta- 
wiajla tyle do życzenia, będzie lepsza. 
Powierzona bowiem została osobie pry- 
watnej, podczas gdy przedtem sprawo- 
wali ją strzelcy. r 


X POSTRZELENIE. Między Framcisz- 
kiem Polewczakiem (Górnośląska 57) a 
jego sublokatorem Romanem Forkaczem 
doszło onegdaj do sprzeczki na tle pora- 
chunków osobistych, podczas której 
krewki sublokator strzelił trzy razy do 
swego przeciwnika, raniąc go w głowę 
i ucho. Po dokonaniu tego czynu Forkacz 
zbiegł, Ramnego Polewczaka umieszczono 
w szpitalu. 


POKWITOWANIE OFIAR 
złnżomych bezpośrednio w Administracji 
„Kurjera Zachodwiego*. 


Na BEZROBOTNYCH DO UZNANIA RE- 
DAKCJI (PRZEZNACZ. NA T-WO ŚW. WIN- 
CENTEGO A PAULO PAR. SOSN.: PP. 
A. Rogalewiczowa i A. Rogalewiczówna, za- 
miast kwiatów na trumnę Świetlanej Pamię- 
ci Romany Armoldowej zł. 20 (dwadzieścia). 


> BR 
Prosimy naszych P. T. Prennmeralorów 


o regularne wpłacenie prenumeraty 
za GRUDZIEN b. r. 


za odebraniem od naszych roznosicielek 
odnośnych kwitów 


wudawnictwo „Karjera Zachodniego”, 


Nr. 9. 


Pomoc bezrobotnym 


w powiecie Olkuskim. 


W OGRODZIEŃCU. 


W dniu 11 bm. komisja rewizyjna w oso- 
bach pp.: R. Kolba, A. Góreckiego, A. Ła- 
siekiego i T. Leśniaka, w obecności sekre- 
tarza powiatowego komitetu z Olkusza, p 
Podworskiego. ukończyła trzydniową rewi- 
zję ksiąg i działalności gminnego komitetu 
do spraw bezrobocia w Ogrodzieńcu. Ko 
misja wykazała, że podzial produktów byl 
sprawiedliwy, praca zarządu ofiarna i hez- 
interesowna. Z pomocy w porze zimowej 
korzystało około 700 rodzin najbiedniej- 
szych, w kuchniach szkolnych dażywiano 
przeciętnie 240 dzieci, przyczem dziec; za- 
możniejszych rodziców płaciły za obiad pa 
dziewięć groszy. Wartość gotówkowa (na 
przewóz kolejowy ji bony) wynosiła zł. 
27.820.359, wartość w naturze zł. 34571.61, 
razem za okres roczny zł. 62.392. Komisja 
rewizyjna wyraziła całemu zarządowi po- 
dziękowanie za jego owocną pracę, a szcze- 
gólniej sekcji dożywiania dziatwy w oso- 
bie p. przewodniczącej Libeltowej, oraz 
paniom nauczycielkom. 


W CEMENTOWNI „KLUCZE“. 


Na ostatniem zebraniu Komitetu do 
spraw bezrobocia przy cementowni „Klu- 
cze”, wybrano zarząd w następującym 
składzie pp.: K. Wegeljus — prezes; 


Sokołowski — zastępca; A. żelawski — 
sekrefarz i Kolasiński — skarbnik, oraz 
sześciu członków zarządu. Pozatem wyhra- 
no po kilku członków do odnośnych sek- 
cyj. Wszyscy pracownicy cementowni opo- 
datkowali się na rzecz bezrohotnych w wy- 
sokości pól proe. od swych zarobków na 
czas od 15.X r.b. do 15.X 1935 r. 

Komitet przy cementowni „Klucze* jako 
jeden z pierwszych na terenie powiatu, ob- 
jal szeroki zasiąg swej działalności, jak 
cale Klucze, wsie Kwaśniów Dolny i Gór- 
ny, Golezowice, Cieślin. Kolbark, Podlesie, 
Bogucin Duży i Mały. Pracuje nietylko za 
siebie, ale i za papiernię „Kineze“, doży- 
wiając bezrobotnych z jej terenu. Komitet 
przy papierni „Klucze* w ciągu ubiegłej 
zimy nie przejawiał żadnej działalności i 
w bież, roku również nie przystąpił do żad- 
nej pracy. 

W JANGROCIE. 

Skład komitetu gminnego w Jangrócie 
jest następujący pp.: wójt A. Pacia — pre- 
zes; Józef Doniec — zastępca; M. Czerwiń- 
ska — sekretarz; Jan Kluza — skarbnik. 
Przewodniczący sekcji zbiórkowej — p. Fr. 
Cyganek: kwalifikacyjnej — p. B. Jurkow- 
ski; rozdzielczej — Jan Osuch, 
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Świeży tran lecznicz 


y_jakości „Gold Medal" | 


Ne mag aa: 


oraz Emulsję tranową Scotta poleca: | 


SKŁAD APTECZNY 
i PERFUMERJA 


M. JAGIEŁŁOWICZ 


SOSNOWIEC, 3-GO MAJA 7 — TELEFONY 1-71 i 3-39. 


froterki, pokoaty, lakiery, 


oraz artykuły gospodarczego użytku. 


WAŁKI DO OKIEN. i 


i paka apteczne, hygieniczne, kosmetyczne it. p. — Wycieraczki, szezot- > 
i i R 
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ŻYCIE GOSPODARCZE. 


Likwidacja syndykatu gumowego. 


Z dniem 1 marca przyszłego roku zlikwi- 
dowane zostanie centralne biuro sprzedaży 
fabryk obuwia gumowego, Prowadzone o- 
statnio rokowania w sprawie przedłużenia 
terminu istnienia syndykatu obuwia gumo- 
wego nie doprowadziły do porozumienia. 
Główne trudności stanowi tutaj fakt. że po- 
za syndykatem powstała fabryka Schwei- 
kerta w Łodzi, co spowodowalo poważne 
komplikacje na rynku. Z drugiej strony, we- 
dtug informacji odbiorców, ostatnio poszcze- 


gólne fabryki, zrzeszone w syndykacie pod 
wpływem ogólnych trudności rynkowych za- 
częły adstępować od norm przewidziany” 
w organizacji syndykatu. Wobec niedosta- 
tecznej kontroli nad prodmkcją powstawa- 
ła tego rodzaju sytuacja, iż na rynku zja- 
wiał się towar sprzedawany taniej aniżeli 
przewidywały fo ustalone przez syndyk? 
cenniki. Wskutek tego odbiorcy, którzy u- 
przednio zaopatrzyli się w towar, narażeni 
byli na straty. 


Kalosze potanieją. ' 


Z dniem 1 marca przyszlego roku zlikwi- 
dowane zostanie centralne biuro sprzeda- 
ży fabryk obuwia gumowego. Prowadzone 
ostatnia rokowania w sprawie przedłużenia 
terminu istnienia syndykatu obuwia gumo- 
wego nie doprowadziły do porozumienia. 
Główne trudności stanowi tutaj fakt. że po- 
za syndykatem pozostała fabryka Schwei- 
kerta w Łodzi. Z drugiej strony, wedlug 
informacji odbiorców, ostatnio poszczególne 


Kronika gospodarcza. 


RYNEK WĘGLA, Mimo wejścia w okres 
ikonjunktury sezonowej, zapotrzebowanie 
na węgiel utrzymuje się na stosunkowo 
niskim poziomie, Wynika to przedewszyst- 
kiem z ogólnej niepomyślnej sytuacji fi- 
nansowej i gospodarczej. Pozatem na ryn- 
ku prywałnym ciążą dość znaczne zapasy 
wogla. Łączy się to do pewnego stopnia 
z zagadnieniem kosztów transportu węgla. 
Pewna bowiem ilość odbiorców, która prze- 
szła na trangpont samochodowy, tańszy od 
kolejowego, obawiając się, że zbliiżająca się 
zima może spowodować tnudności w ruchu 
samochodowym, poczyniła już wcześniej- 
sze zapasy. 

NA CENTRALNĄ TARGOWICĘ W MY- 
SŁOWICACH spędzono ad dnia 6 — 12 bm. 
wołów 20, buhaji 110, krów 565, jałówek 
100, bydła 795, świń 2495, cieląt 119, razem 
5405 szt. zwierząt. Płacono za 1 kg. żywej 
wagi nierogacizny od 0.77 zł. do 1.30 zł. 

SPADEK CEN W NIEMCZECH. Według 
danych niemieckich urzędu statystycznego. 
ogólny wskaźnik cen hurtowych wymióst w 
listopadzie 95.9 wobec 943 w październiku 
rb, obniżył się więc o 0.4 proc. Wsikaźnik 
produktów rolmych wynosił 87.8, czyli spadł 
o 02 proc, artykułów kolonjalmych 81.4 
(— 24 proc.), surowców przemysłowych i 
| półwyrobów 87.8 (—05 prot, wyrobów 
gotowych 1142 (—0.4 proc.). 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Dnia 14 grudnia. 

Dewizy: Gdańsk 173.30. Holandja 358.85. 
Londyn 29,50 — 29,55. Nowy Jork 8.925. Pa- 
ryż 34,85, Praga 26,43. Szwajcarja 171,75. 
Sztokholm 159,70. r . 

Obroty dewizami mniej. niż średnie, ten- 
dencja niejednolita, znaczna zwyżka dewizy 
na Londyn. Banknoty dolarowe w obrotach 
pozagiełdowych 8,94, rubel złoty 4,68. W o- 
brotach prywatnych: rubel srebrny t.35; 100 
kopiejek bilenu srebrnego 0,55. W obrotach 
międzybankowych dewiza na Berlin 212,50. 
W obrotach prywatnych marki niemieckie 
(banknoty! 211.90 — 214.75, W © AEŻED po- 


fabryki, zrzeszone w syndykacie pod wply- 
wem ogólnych trudności rynkowych zaczę- 
ły odstępować od norm przewidzianych w 
organizacji syndykatu, Powstawała tego ra- 
dzaju syfuacja, iż na rynku zjawiał się to- 
war sprzedawany taniej aniżeli przewidy- 
wały to ustalone przez syndykat cenniki. 
Wskutek tego odbiorcy, którzy uprzednio 
zaopatrzyli się w towar. narażeni byli na 
straty. 


zagiełdowych 5 proc. państw, pożyczka do- 
larorwa z 1925 r. (Dillona) 59.75 — 60,00 (w 
jproc.); 7 proc. pożyczka śląska dolar, 42.75 
— 4500 (w proc.): 7 proc. pożyczka dolar 
m. st. Warszawy 59.50 (w proc.). 

Papiery procentowe: 7 proc. poż. stabili- 
zacyjna 54.25 — 5415 — 54.58 (w proc): 4 
proc. poż. inwestycyjna 100.25 — 100.00 — 
100.25; 4 procipaństw. poż. premjowa dola- 
nowa 5520 — 53.00: 5 proc. komwersyjna 
40,00; 6 proc. poż. dolarowa 57.00 — 57.5 
odeinki op 500 dol. 57.50—58.00) (w proc.). 

Akcje: Bank Polski 87.25 — 86.25 — 37.00. 


WARSZAWSKA GIEŁDA ZBOŻOWA. 

Żyto I standard 700 g-l od 15.00 do 15,25. 
Żyto II standard 689 g-l 14.75 — 15,00. Peze- 
nica jara czerwona, szklista 775 g-l 25,75 — 
26.25. Pszenica jednolita 742 g-l 24.75 — 25.25 
Pszenica zbierana 458 g-l 24,25 — 2475. 
Owies jednolity 468 g-l 15,00 — 15,50. Owies 
zbieramy 458 g-l 13.50 — 14.00. Jęczmień na 
kaszę 15.50 — 14,00. Jęczmień brnowamy o 
wadze 689 g-1 1550 — 16,50. Gryka 15,00 — 
16,00. Prosa 18.00 — 19,00. Groch polmy z 
workiem 25.00 — 25,00. Groch Victoria z 
wornkim 25.00 — 50.00. Wyka 15,50 — 16,50. 
Peluszka 15.00 — 16,00. Łubim niebieski 8.00 
— 850. Rzepak zimowy 47,00 — 49,00. Sie- 
mie lniane basis 90 proc. 58.00 — 40,00. Ko- 
niezyna czerwona surowa bez grubej ka- 
nianiki 9,00 — 110,00. Koniczyna czerwona 
bez kaniamki o czyst. 97 proc. 110,00 — 125,00 
Koniczyna biała surowa 90.00 — 120,00. Ko- 
niczyna biała bez kanianki o czyst 97 proc. 
150,00 — 180,00. Ziemniaki jadalne 5.50 — 
4,00. Mąka pszenna luksusowa 50—40 proc. 
4500 — 48.00. Mąka pszenna 4-0 60—65 proc. 
38,00 — 45,0. Mąka żytnia pytl. I gat. 65—55 
proc. 25,00 — 27,00. Mąka żytnia siik. II gat. 
po 55 proc. 20,00 — 21.50. Mąka żytnia razo- 
wa 95 proc. 20.00 — 241.50. Otręby pszenne 
szale 9.75 — 10,25. Otręby pszenne średnie 
9.25 — 9,75. Otręby żytnie 9,50 — 9.50. Ku- 
chy lniane 20.50 — 21.00. Kuchy rzejpakowe 
15,75 — 16,25. Kuchy słonecznikowe 42—44 
proc. 16,50 — 17,00. 


Kronika Olkuska. 


Jaczejka komunistyczna 
W WOLBROMIU. 


W dniu 14 bm. w zakonspirowanem 
mieszkaniu przy ul. Ogrodzienieckiej w 
Wolbromiu policja wolbromska ujęła 
nowych czlonków jaczejki komumistycz- 
nej. Traf zrządził, że w mieszkaniu byli 
nietylko sprawcy fabrykowania ulotek 
komunistycznych i sztaudarów z hasła- 
mi antypaństwowemi, ale i koplporterzy. 
Wszyscy są żydami. Oto nazwisko: Sala 
Wajcman lat 16, Szlama Erlich lat 16, 
Chaim Rotman lat 19, Machei Stycki lat 
15, Josek Póltorak lat 15, Chaim Erner 
lat 25, Rubin Dofberger lat 18 i Mende] 
Retman lat 18, 

U Wajcmanówny pod płażzczem zna- 
leziono gotowy sztandar komunistyczny, 
u następnych dwóch przyrządy do za- 
wieszania sztandaru, pozostali mieli roz- 
rzucać ulotki, których: znateziono w mie- 
szkiniu około 700 sztuk. W mieszkaniu 
znaleziono drukarkę ręczną. 

Wszystich komunistów aresztowano. 


X AKADEMIA. W niedzielę dnia 18 bm. 
w sali Domu robotniczego w Olkuszu od- 
będzie się o godz. 7 wiecz. akadiemja So- 
dalicji marjańskiej uczenie gimnazjum 
żeńskiego w Olkuszu. Na program zło- 
żą się Śpiewy, deklamacje i sztuczka z 
czasów Chrystusa Pama pt. „Gdzie je- 
steś Panie?" Taka sama akademja dla 
młodzieży szkolnej odbędzie się popolu- 
dniu w tej samej sali w sobotę dn. 17 bm. 


X KONCERT CHóRU BAZYLIKI JA- 
SNOGÓRSKIEJ bedzie powtórzony w 
piątek dnia 16 bm. Na onegdajszyra kon- 
cercie byli tylko ci, którzy są ściśle 
związani z pieśnią, tj. członkowie „Hej- 
nalu“ i chóru kościelnego. Chór bazyliki 
Jasnogórskiej jest rzadkością na naszej 
stenie i naprawdę warto go posłuchać. 
W dniu 16 bm. nowy program. 


X „DNI PRZECIWGRUŹLICZE*. W 
dniu 16 bm. w Resursie ołkuskiej (godz. 
7 wieóz.) odkędzie się zebranie w spra- 
mie organizacji „Dni  przeciwgruźli- 
czych na terenie powiatu Olkuskiego. 


X NAPAD NA ROBOTNIKA W LE- 
SIE. W dniu wczorajszym rano na po- 
wratającego lasem robotnika fabryki 
„Olknsz”, Czesława Szatka z Witerado- 
wia, napadł z tylu jakiś osobnik zama- 
skowany chustką. Po pierwszem zaraz 
uderzeniu laską, Szostek momentalnie 
zdarł chustkę z twarzy napastnika i po- 
znał w nim dawnego znajomego Jana 
Wcisło w Osieki, gm. Rab*ztyn. Wcisło 
jeszcze kilkakrotnie uderzył laską Szot- 
ka i zbiegł. Porkwawiony Szotek udał 
się do lekarza, który wdaiclił mu pomo- 
cy, poczem o napadzie zameldował poli- 
cji w Olkuszu, Napastnik został zatrzy- 
mamy. Napad mial tło osobistych niepo- 
rozumień. 


X UJĘCIE WSZYSTKICH SPRAWCÓW 
KRADZIEŻY w sklepie p. Świątkowskie- 
go nastąpiło onegdaj. Są to mieszkańcy 
Karniowa, powiatu Chrzanowskiego, za- 
wodowi złodzieje, mianowicie: Włady- 
sław i Antoni Zającowie, Józef Dyba i 
Piotr Nowakowski, Kradzież u p. Świąt- 
kowskiego popelniona była 26 paździer- 
mika rb. przez podkop. Wartość skra- 
dzionego towaru wynosiła 3.500 zł. Część 
towaru będzie odebrana. 


ZE SPORTU. 


ROBOTNICZA REPREZENTACJA POLSKI 


ustalona zostala ostatecznie w następującym 
składzie: bnamka: Suwała (Zagłębie); obro- 
na: Głogowski (Widzew Łódź), Kuta (Zwie- 
rzyniecki Kraków), pomoc: Smosarski I 
(Skra), Janusz (Skra), Goldblum (Zagłębie); 
atak: Rothe (Widzew), Sokołowski (Mary- 
mont), Błazałek H (Skra), Pnzeonowski (Ma- 
rymont). Jedynym rezerwowym będzie bram 
kanz Słowik (Katowice). Reprezentacja ta 
rozegra podczas świąt pierwszy międzypań- 
atwowy mecz o mistrzostwo klubów robotni- 
czych Europy w Lipsku. Przed wvjazdem 
reprezentacja rozegra w nadchodząca nie- 
dzielę mecz z ligową legją. , 
SOLVAY — BRYNICA. 

W nadchodzącą niedzielę na boisku w Cze 
ladzi, odbędzie się rewanżowy mecz piłkar- 
ski, pomiędzy powyższemi drużynami, Dru- 
żyna Solvay zasilona ostatnio szeregiem 
pierwszorzędnych graczy z ozołowych klu- 
bów Zagłębia, znajduje się w dobrej formie, 
to też występ w Czeladzi, budzi duże zain- 
tenesowa nie. 


PING - PONG W CZELADZI. 

W najbliższą sobotę i niedzielę drużyny 
pingpongowe C. K. S. rozegrają remisowe 
spotkania z „Kraftem* Bedzin i 5. M. P. — 
S. Sielec. 


Z CAŁEJ POLSKI 


REWIZJA W „GAZECIE 
KIELECKIEJ“. 


Z nakazu wladz sądowyeh dokonano re- 
wizji w lokalu nowej „Gazety Kieleckiej“, 
poczem lokal administracji i redakcji opie- 
pW Zabrano cały szereg dokumen- 
ów. 


ZJAZD DELEGATÓW 
KORPORACYJ AKADEMICKICH. 


W Warszawie zakończył w tych dniach 
obrady zjazd delegatów korporacyj akade- 
raickich, zrzeszonych w Związku polskich 
korporacyj akademickich. Na zjeździe omo- 
wiono zagadnienia, dotyczące ruchu korpo- 
racyjnego. Postanowiono stworzyć w po- 
szczególnych korporacjach referaty naro- 
dowościowe, w szczególności dla spraw ży: 
dowskich i niemieckich, Zjazd wypowie 
dzial się zdecydowanie w obronie autono- 
mji. Następnie dokonano wyborów na rok 
akad. 1932-33, Prezesem został wybrany p. 
J. Bajkowski z korporacji Welećja. 


TRAGEDJA AKTORA. 


Onegdaj wieczorem popelnił samobójstwo 
w Wilnie, b. artysta teatrów wileńskich Jó- 
zef Moronowicz lat 40. Przybył on w czasie 
przedstawienia do teatru za kulisy, wszedł 
do garderoby jednego z artystów i korzy- 
stając z jego nieobecności, powiesił się na 
haku w pokoju garderohbianym. Gdy arty- 
sta powrócił ze sceny i w szedł do swega 
pokojn z przerażeniem znalazł Moronowi- 
cza już bez oznak życia. Na wszczęty alarm 
przybyła pomoc lekarska lecz nie udało się 
już denata przywrócić do życia. Morono- 
wicz pozostawał bez pracy już od paru lat 
z powodu choroby organów głosowych, 


LIKWIDACJA 
KINEMATOGRAFÓW, 


Prasa lwowska donosi o wykrycin wiel- 
kiej afery pohorowej w Przemyślu i are- 
sztowaniu lekarza wojskowego dr. M. Schwa 
rza, żyda, Pelnił on służbę w wojskowym 
szpitalu okręgowym i cieszył się zaufa- 
niem zwierzchników, W ostatnich czasach 
dr. Schwarz wybudował sobie piękną ka- 
mienicę przy nl. Slowackiego, Prócz tego 
aresztowano kilka innych osób, m. in. nie- 
jakiego J. Fussa, handlowca. Dochodzenia 
prowadzi w tej sprąwie żandarmerja woj- 


skowa. 
AFERA POBOROWA 
W PRZEMYŚLU, 


Na 'erenie Wielkopolski i Pomorza zlik- 

wano w sezonie jesiennym r.b. 12 kino- 
teatrów na ogólmą liczbę okolo 120. Przed- 
siębiorstwa te nie mogąc podolać ciężarom 
finansowym, jakim podlegają kinoteatry 
na rzecz skarbu państwa, komun, Czerwo- 
nego Krzyża i funduszu bezrobocia, były 
zmuszone do likwidacji swej działalności. 


DZEMBORI 
W GöDöLö POD BUDAPESZTEM. 


W pierwszep połowie sierpnia r. przyszłe- 
go Pedi I TGödötö pod Budapesztem 
IV międzynarodowy zlot skamtowy t. zw. 
„Dżemborić, który zgromadzi kilkadziesiąt 
tysięcy skautów z calego świata. p ! 

Organizacja węgierska pod kierowni- 
ctwem hr. Pawła Teleki, przygotowuje zlot 
już od 2 lat, co daje gwarancję udania się 
tej wielkiej imprezy, przemyślanej w naj- 
drobniejszych nawet szczegółach. Dżembori 
będzie miało swoją własną stację kolejową, 
pocztę, port wodny i t.p. urządzenia, za- 
mieniające ciche zwykle pola G$dóló na 
przeciąg dwóch tygodni w kwitnące i tęt- 
miące życiem, kilkndziesięcictysęczne miasto 
namiotów. J 

Harcerstwo polskie ma już za sobą pięk- 
mą tradycję takich Dżembori, to też i na 


cym okolo 1500 instruktorów i hareerzy, 
którzy ndadzą się trzema drogami: koleją, 
wodą (kajakami) i rowerami. Niezależnie od 
tego wyprawa polska zabierze również ze 
sobą szybowce, na których godnie będzie 
reprezentować tę młodą jeszcze u nas ga- 
lęź pięknego sportu. 

Na czele komendy wyprawy stoi naczel- 
nik głównej kwatery p. sędzia Antoni Ol- 
bromski, a na szefów poszczególnych dzia- 
lów zostali powołani haremistrze, których 
praktyka, zdobyta w prowadzeniu tego T0- 


„KUR]JER ZACHODNI" czwariek 15 grudiia 1932 roku. 


r. 


dzaju imprez, daje całkowitą rękojmię po- 
wodzenia naszej reprezentacji. 

W dnin 8 grudnia r.b. odbyła się harcer- 
ska konierencja żeglarska w Warszawie, 
która między innemi zajęła się wytyczne- 
mi programu prac kierownictwa drużyn że- 
glarskich na rok następny. 

Obradująca w dniu 1 listopada b.r. na- 
czełna rada harcerska, postanowiła zwołać 
XIII zjazd walny Związku harcerstwa pol- 
skiego do Katowie na dzień 22 i 25 kwief- 
nia 1933 roku. 


Rząd chiński opracował projekt urządzenia 


wzdłuż t. zw. muru chińskiego olbrzymiej 


autostradu długości 4000 klm. po której obok siebie mogłyby jechać 4 auta. 


Jak żyje się w Moskwie 


za obce pieniądze? 


Władze sowieckie za wszelką cenę 
chcą nagromadzić jaknajwiększe zapa- 
sy obcych walut, a usilowania w tym 
kierunku nie ustają. W związku z tem 
rozszerza się działalność t. zw. „Torg- 
sinu“ t. j. sklepu przeznaczonego dla 
obcokrajowców, w którym sprzedaje się 
towamy tylko za obce pieniądze, głównie 
dolary i fumty. Oprócz sklepów, w któ- 
rych fachowcy zagraniczni, członkowie 
korpusu dypłomatycznego i ludność po- 
siadająca złoto lub zagraniczne środki 
płatnicze zakupują żywność lub konfe- 
kcję, otwarte zostały ostatnio nowe od- 
działy Torgsinu. Do tych należy zali- 
czyć wzorowe zakłady fnyzjerskie (dla 
pań i panów). W zakładach tych obsiu- 
guje się tylko za dolary i franki, W 
tych zakładach sprzedaje się również 
perfumy i wyroby galanteryjne najle- 
.pszej jakości. Obsługującymi są zagra- 
niczne siły fachowe. Tu bez trudności 
można za pieniądze zagraniczne kupić 
mydło toaletowe, które już niemal zni- 
knęło zupełnie z sowieckich sklepów 
spółdzielczych i państwowych, 

Jeżeli ktoś zechce sprawić sobie ubra- 
nie z materji zagranicznej, musi odiwie- 
dzić „salon mód“ Torgsinu, który otwar- 


ty zostal w Moskwie w tych dniach, Za 
dolary można otrzymać tam ubranie z 
materji amgielskiej.j W oddziale apte- 
kamskim „Tongsinu* można otrzymać 
za dolary medykamenty 


Również ten oddział otwarty został w 
pierwszych dniach grudnia. Sprzedaje 


się tam` głównie wyroby niemieckie. 
„Dongsin* znacznie rozszerzył sprzedaż 
żywności wszelkiego gatunku. Oprócz 
tego otwarto tam „oddział zamówień z 
dostarczeniem do domu“, 

Najcielkawszeńm jest jedmak to, że 
„Pongsin* przyjmuje obetnie zamówie- 
nia za zagraniczne samochody i maszy- 
ny do pisamia. Oddział ten może służyć 
jedynie obeokrajowcom, gdyż w calej 
Rosji sowieckiej nie znajdzie się ani je- 
den człowiek, któryby mógł zapłacić 
dwa do trzy tysiące dolarów za automo- 
bil, aby nie być podejrzewanym o epe- 
kulację lub tajne gromadzenie kapitału. 

W specjalnym oddziale można kupo- 
wać również złote przedmioty. Oddział 
ien również kupuje zlote przedmioty, a 
sprzedawającym wydaje się potwierdze- 
nie opiewające na walutę zagraniczną, 
za które otrzymać mogą towary z in- 
nych oddziałów Torgsinu. 


zagraniczne. | po 


RZECZY CIEKAWE 


ZBIÓR NARZĘDZI ZBRODNI. 


Tak zwana „galerja śmierci“ znalazła 
swoje ostateczne uporządkowanie į nmie« 
szezenie na uniwersytecie w Chicago. Za. 
wiera ona pouad trzy tysiące sztuk różne- 
go rodzaju broni, z której każda posłużyła 
do zamordowania kogoś. Stąd też iak zło 
wroga nazwa. Jest tam 2500 rewolwerów. 
500 automatycznych pistoletów, większa 
ilość karabinów i maszynówek. Do każdej 
broni zawieszono napis z opisem zbrodni 
do, jakiej dana broń służyła, Galerja 
Śmierci zawiera wzory wszelkiego gatunku 
broni, istniejącej na świecie, Z objaśnień 
można stwierdzić, że „gangsterzy“ iuhują- 
się w broni grubszego kalibru i precyzyj- 
nej, samobójcy natomiast — gdy nie po- 
sługują się starym i zardzewiałym rewol- 
werem, kupują zwykle prawdziwe cacka, 
współczesne narzędzia śmierci, 


DZIESIĘCIOLETNI KAPELMISTRZ 


Najnowszą sensacją włoskiego świata ar- 
tystycznego jest Brunetto Grossato, dzie- 
więcioletni kapelmistrz, Wielka orkiestra 
wagnerowska — jak donoszą do „Neues 
Wiener Journal“ — zebrala się na estra- 
dzie, na próbę koncertu wieczornego, Ma 
być grana uwertura do „Śpiewaków no- 
rymberskich* Wagnera. Muzycy oczekują 
niedowierzającą na małoletniego  kapelm. 
strza. Tuż przed godziną oznaczoną przy. 
bywa oczekiwany, szybko wspina się na 
estradę, a następnie na kilka stopni, wio- 
ących „do pulpitu kapelmistrza, głośno, pa 
przyjacielsku wita się z muzykami, uderza 
dwukrotnie batutą w pulpit i pyta głosem 
dziecięcym: „Czy wszystka jest gotowe?“ 
Oczywista, każdy z członków orkiestry jest 
Już gotów, do tej niezwykłej próby | nie- 
cierpliwie wyczekuje chwili jej rozpoczę- 
cia, Ale dziewięcioleini kapelmistrz spokoj- 
nie podnosi hatutę. Rozbrzmiewają znana 
dźwięki i oto zdumieni muzycy spostrzegz: 
ją wkrótce, że ten dzieciak, który przed 
chwilą wywoływał na ich ustach uśmiechy 
sceptyczne, zna wszystkie tajemnice trud- 
nej partytury, dyrygując orkiestrą do- 
świadczonych starych „profesorów“ z calą 
pewnością siebie, z całą biegłością dojrza- 
łego kapelmistrza, Nie dzięł że po każdym 
koncercie Brunetto Grossata staje się przed 
miotem burzliwych owacyj. 


GWIAZDY FILMOWE JAKO '’ 
PRZYMUSOWI PASAŻEROWIE, 


Na parowcu transatlantyckim „Bremen, 
który przybył wskntek defektu w maszy- 
nach z 24-godzinnem opóźnieniem do Cher. 
urga, znajdowało się siedem gwiazd fil- 
mowych, Amerykanek, odbywających przy- 
musową podróż do Europy. Aktorki te przy- 
szły na statek w porcie nowojorskim, aby 
pożegnać się z Ge) dyrektora atelier filmo- 
wego, p. Vivian, trakcie rozmowy niedo- 
słyszały one sygnału odjazdowego, a gdy spa 
strzegły się, że okręt jest już w ruchu, by- 
ło zapóźno. W ten sposób roztargnione Ame 
rykanki odbyły podróż za Ocean bez pasz. 
portów i bez biletów. 


NOWY RAJ NA WYSPIE, 


W Ameryce są jeszcze ludzie, którzy po- 
mimo kryzysu nie wiedzą, co mają rołóć a 
nadmiarem pieniędzy. iljonowy bankier 
nowojorski np., Right, nabył na własność 
malą wysepkę Cabrera z grupy wysp Ba- 
learskich. Wysepka ta zamieszkana jesi 
przez kilkanaście biednych rodzin rybac- 
kich. Roght zamierza wybudować na wyspie 
osiedle dla ludzi zmęczonych cywilizacją i 
pragnących korzystać z samotności zdala 
od społeczeństwa. Wszystkie koszty urzą- 
dzenia osiedli i utrzymania na wyspie bie. 
rze Right na swoje barki. Ofert od chęt: 
nych pobytu na wyspie napłynęło tak wie 
le, iż jeśli wszyscy amatorzy samotności œ 
siedlą się na Cabrerze, okaże się, iż wyspie 
grozić bedzie.. przeludnienie. 


Węgry wybiera się dużym oddziałem, liczą- 


ANASTAZJA DREWNOWSKA 


DWIE POKUSY 


Anusia namarszczyła się nagle i przesunęła 
palcem po perkatym nosku. ; j * 
— Mamusiu, to on byłby moim wujem? To mi 

się nie podoba. 35 
= i wyprowadziliby się stąd... Idź już, idź... 

— A możeby ich tak lepiej zostawić samych. 
Może się odrazu cioci oświadczy? Będę patrzyć 
przez dziurkę od klucza. 

— Poproś go do gabinetu... 

Anulka wykonała posłusznie rozkaz. Zapro- 
wadziła gościa do gabinetu i zostawiła go. sam na 
sam z Daniką. 

— Ciociu, niech ciocia bawi pama. Zaraz ma- 
musia przyjdzie. Ja idę odrabiać lekcje. l 

Danka była wściekła. Widząc grę siostrzenicy 
zainspirowaną, jak przypuszczała, przez panią 
Barbarę, która nie pierwszy już raz „bak ją swata- 
ła, postnowiła darować gościowi pięć mimut a po- 
tem wyjść pod jakimkolwiek pretekstem i więcej 
się nie pokazać. ak th zachował się z miejsca 
jak konkurent. żeby go odrazu oświecić co do swo- 
jego stanowiska w tej intrydze, potraktowała go 
tak niegrzecznie, jak tylko mogła i umiała. 

m Czy wszystkie warszawianeczki takie pra- 
cowiłe, tego? — zapytał pieszczotliwym głosem. 

— Nie wiem. 

em Ma zawsze głyszałem jak najgorsze rzeczy 


o warszawskich pannach tego — ciągnął dalej. — | miał zawisnąć na szubienicy tego. 


Że to tylko te manikury i fryzury tego, a w głów- 
kach tylko fiu, fiu, tego! 

— A pam nie ma fiu, fiu? — zapytała przekor- 
mie Danka. 

Roześmiał się pobłażliwie. 

Widzę, że warszawianeczki lubią kpinko- 
wać tego. Ale ja lubię wesołe panienki tego. 

Danka spojrzała na niego z pod oka i przeszedł 
ją dreszcz obrzydzenia. Nie trzeba było wielkiego 
doświadczenia, aby się zocjentować, że był to typ 
wstrętnego kobieciarza, z rodzaju tych, po których 
można się spodziewać Bóg wie czego i którym le- 
piej się nie narażać. 

— Zaraz siostra przyjdzie — rzekła, żeby coś 
powiedzieć. 

— Nie szkodzi, tego. Mnie przyjemniej z pa- 
nią na cztery oczy, tego. Oj, śliczniutkie to, ślicz- 
miutkie — westchnął jękliwie, oblizując się szero- 
ko. — Ja wiejski człowiek jestem, tego, ale mam 
miejski gust tego. Nie lubię tłustych bab tego. Lu- 
bię panieneczki, co to można wpół objąć dłońmi 
tego. Mnie pani ogromnie przypadła do gustu tego, 
ogromnie i właśnie względem tego ehcialem pomó- 
wić z pani kuzymką tego. 

— Niech pan nie mówi, bo to się na nic nie 
przyda — odparła z całą stanowczością Danka, 
wstając z krzesła. — Szkoda fatygu. 

Obskumy wstał również. Zastępując jej dro- 
gę, rzekł: j 

— Powoli, powoli! Ja wiem, że pamenkom 
wypada się droczyć tego. Taka już jest pamieńska 
moda tezo. Ja postawie na awoiem tego, choćbym| 


Danka zobaczyła nad sobą zamglone oczy 
i ręka jej uwięzła w żelaznych kleszczach wielkiej 
lapy. Chciała krzyknąć i nie zdołała. Choiała wy- 
szarpnąć rękę i mie zdołała. Żelazne palce sunęły 
miażdżące wzdłuż jej szczupłej rączki, aż wreszcie 
zalrzymały się przy łokciu. Druga ręka uwięzła 
w takich samych kleszczach. 

— Proszę mnie puścić — syknęła ze złością. 

W tej chwili -drzwi otworzyły się szybko i do 
pokoju wkroczyła pami Barbara w asyście córek. 
Obskurny puścił ręce Danki, która rzuciła się do 
drzwi. Anusia zastąpiła jej drogę. 

— Dokąd to ciocia” Nie wolno uciekać. Ma- 
mo, ciocia chce uciekać? 

— Siadaj Danka — szekła ostro pami Barbara. 

Ale Danki już nie było. Obskurny podnapał 
się po głowie. 

— Proszę łaskawej pani — rzekł z pewnem: 
wahaniem, całując ją w rękę. — Ja nie będę się 
patyczkował tego i powiem prosto z mostu, ca 
mam na sercu tego. Tylko wolałbym w cztery oczy 
tego, proszę łaskawej pani. 

Służkowa dała znak córkom, które wymasze- 
rowały posłuszmie do przedpokoju. 

— Ja, proszę łaskawej pami, zamożny czło- 
wiek jestem tego. Na żądanie pokażę czamno na 
białem tego. gdzie mam ulokowane kapitały tego. 
Przyj em, bo mi krewna łaskawej pami ogrom- 
nie przypadła do serca tego. Ozromnie. 


D. c. a. 


„SOSNOWIEC, 
Pre., Mościckiego 13. 
Tel. 8-38. 
i Dąbrowa Górn. Król. Jadwigi Nr. 7. 
Urządza pogrzeby od najskromniej- 
szych do najwspanialszych, przepro- 
wadza ekshumacje i przewozy zwłok. 


Karawany.  :—: Dekoracje. 
WIEŃCE. 


Ceny bardzo przystępne! 


Mniej zasobnym daleka idące 
ustąpstwa. 


LJ e 
Pianina 
fortepiany krajowe i zagramiczne po 
zmiżonych cenach za gotówkę i na maj- 
dogodniejsze raty poleca: 


Władysław Kwiatkowski 
CENTRALA POZNAŃ. 
Oddział w Katowicach, ul. 3-go Maja 13, 
tel. 27-20, 


7855 


Strońciela wysyła się na żądanie, 
z wiązaniami i kija- 
mł od zł. 30.— Tylko 


NARTY nei, 


DOM SPORTOWY 


„5TADJON* 


KATOWICE, 3-Maja 25. Telefon 96. 
Uwaga na firmę i adres. 


7828 Cenniki bezpłatnie. 


MATKI żądajcie w aptekach i drogeriach hy- 

ienicznej przysypki dla dzieci „PUDER DZI- 

Dzi” (z Kogutkiem), utrzymującej ciało dziec- 
ka w zdrowiu i czystości. 


6566 


KIN 


1249 DAWNIEJ 
Kino-Teatr „UDZIAŁOWY* 
[upo w wi NE a A a 


DZWIĘKOWE KINO | 
„PALACE? | 


51250 W SOSNOWCU. 
j ulica Warszawska 2. 


KINO 


RE.) 
„ZAGŁĘBIE”| „A 


UZDROWISKA. 


ZAKOPANE 


ul, Zamojskiego Pen- 
sjomat „Pani Zosia”, 
blisko centrum, poko- 
je komfortowe, 
zniżone. 


— Ustup „Halszka“ 
pokój. utnzymamie. 
opał, światło 5 — 6 zl. 

8104 


Pensjonat „Gu- 
bałówka* pokoje cie- 
płe, kuchnia zdrowa, 
łazienka 650 — 7.50. 
8109 


„USTROŃ PERŁA 
BESKIDÓW“ 


Wspaniałe tereny nar- 
ciarskie Hotel pensjo- 
nat Jamróza telef. 11. 
Gwarantuje troskliwe 
zaopiekowanie sie go- 
śćmi Przyjmuję także 
dzieci bez towarzystwa 
rodziców. 2960 


KRYNICA 


— „Mimoza“ cen- 
trum, pelny komfort, 
wykwintna kuchnia. 
Pensjonat ozynny ca- 
ły rok. Tylko dla 
chrześcjan. 8107 


— Pensjonat „Bel- 
weder“ centrumy. kom 
fortowy, wykwimtma 
kuchnia. Otwarty dwu 
dziestego grudnia. i 

` 8 


POSADY 
i PRACE 


BE AT 
KUCHARZA 
kawaler, tylko z pier- 
wszorzędnemi polece- 
miami, poszukuje się 
zaraz, Zgłoszenia z od 
pisami świadectw i wa 
runkami. Nieuwzględ- 
nione bez odpowiedzi. 
Pensjonat Zak.adu Ką 
pielowego w Rabce. 

8110 


— 
SŁUŻBĘ DOMOWĄ 
żądajcie tylko w Biu- 
rze Zgorzelskiego, So- 
snowiec, Żeromskiego 
5, tel. 9-37. 8115 


Z BRYGADĄ HELM. 


ENERGICZNYCH 
i wymownych przed- 
stawiaieli poszukuje 
dla prowincji wielka 


fabryka — spółka 
akcyjma.  Fachowość 
niepotrzebna. Pierw- 


szeńistwo mają eme- 
ryci. Stały dochód i 
przyszłość zapewnione 
Oferty sub: „Codzien- 
na patrzeba*, Ogłosze 
nia Fuchsa, — Łódź. 
Piotrkowska 50. 8115 


BUCHALTER - BILAN 
SISTA -. PODATKO- 


WIEC, wszelkie sy-' 


stemy, również uprosz 
czona buchaltenję dro- 
bnych przedsiębiorstw 
zakłada, prowadzi. nad 


zomije księgowość, 
sporządza bilamse, 


przeprowadza eksper- 
tyzy, Poszukuje pracy 
stałej lub ma godziny. 
Zgłoszenia do „Kurje- 
ra Zachodniego“ w So 
snowcu pod „Bnchal- 
też 8107 


E 
PRZEDSTAWICIELI 
posmkujemy w każ- 
dej miejscowości — 
zarobek sta.y i wyso- 
ki. Biała, skrytka poaz 
towa 45, Małopolska. 

8111 


KUPNO 
i SPRZEDAZ 


KAMIENIC, 
pensjonatów. will, ma 
jątków ziemskich, go- 
spodarstw, parcel, 
młynów, tartaków, œ 
raz małych domków 
podmiejskich, naj- 
większy wybór pœ 
siada biuro „Wawel“, 
kraków, Grodzka 60. 
Tel. 108-60. Zgłoszenia 
przyjmuje oraz infor- 
macji udziela bezpłat 
nie. 7129 


FARBY, 
pokost i przybory 
malarskie pgwaranto- 
wanej jakości poleca 
Franciszek Pietranek, 
Sosnowiec, Prez. Mo- 
ścickiego 15. Telefon 
11-57. Ceny przystęp- 
ne. . 7249 


KUPIĘ 
okazyjnie madjo 3-ch 
lampowe do prądu — 
Oferty do Administra 
cji pod „Radijo“, 

8103 
b ai k 


DZIŚ OSTATNI DZIEŃ! 


TLANTYDA” | „Gehenna Kobiet” 


NAJTAŃSZE 
trumny w zakładzie 
pogrzebowem Pogoń, 
Marjacka 7 drugi za- 
kład od Nowopogoń- 
skiej. Karawany bez- 
płatnie. 7315 


WSZELKI EKWIPU- 
NEK NARCIARSKI, 
łyżwy, hockey, sanki 
poleca w dużym wy- 
borze po bardzo ni- 
skich cenach Składnica 
Sportowa  STADJON, 
Sosnowiec, Mościckie- 
go 6 (obok Kościoła). 

2758 


r z 
NA GWIAZDKĘ! 
Komplety lampek 
choinkowych. żyrando 
le. gramofony. płyty 
najmodniejszych na- 
grań, kolemdowe, in- 
strumenty muzyczne, 
radjosprzęt. aparaty 
fotograficzne, łyżwy, 
zegary. zegarki, naj- 
taniej poleca: Scha- 
bowski Dąbrowa. 
Sobieskiego 10. 7959 


-e 
NA GWIAZDKĘ! 
Otomany, kozetki. tap 
czany poleca Zakład 
Tapicerski J. Malinow 
ski. Sosnowiec. Prez. 
Mościekiego Nr. 15. 

8082 


RADJOAMATORZY! 


Na Gwiazdkę!!! Słu- 
chawki od 8 zł. Gło- 
śniki od 10 zł. Konden 
satory od 5 zł. Trans- 
formatorv mał. częst. 
od 4 zł. Lampy radjo- 
we od 2 zł. Sosnowiec. 
Piłsudskiego 14. 7909 


ORZECHY 
włoskie złotych 12.50. 
łuszczone 2750. Miód 
kuracyjny pszczelny 
18.-—, pięciokiloawe o- 
pakowanie — franko 
zaliczką. Spółka awo- 
carska, Zaleszczyki. 

8114 


ZAKŁAD 
tapicerski Bolesława 
Ratajskiego, Sosno- 
wiec, Nowa 14 poleca 
doskonałe tapczany 
zwykłe i ozdobne, fo- 
tele kanadyjskie, me- 
ble klubowe, otomany, 
kozetki i materace, a 
szczególnie ładne i ta- 
nie fotele-łóżka na spo 
sób kanadyjski. Ceny 
wyjątkowo  przystęp- 
ne. Warunki płatności 
dogodne. 


78101 N 


„KURJER ZACHODNI czwartek P pridma Ty32 rókw. 


30 TANICH DNI 
przedświątecznych 
magazynie bławatnym 
M. Kępińskiego, Bę- 
dzin, Kołłątaja 36. 

7618 


ZEN 
NA GWIAZDKĘ! 
Ozdoby choimkow e, 
instrumenty muzyczne 
poleca: Białas, Sosno- 
wiec, 3-go Maja 8. 

7916 
| c 


LOKALE 


SKLEP 
w śródmieściu Sosmow 
ca poszukiwany. Zgło- 
szenia „Kurjer Za- 
ohodni“ aSklep“. 
8100 


ZGUBIONE 
DOKUMENTY 


5 grosze za 1 wyraz 


ZGUBIONO 
książeczkę wojskową, 
wydaną przez P. K. U. 
Będzim na imię Jan 
Muszyński. 8100 


KSIĄŻECZKĘ 
Ch. w Olikuszu zgu 
bił Stanisław Wąs. 


ROZNE 


RZADKA OKAZJA! 
Większa suma hipo- 
teczna, doskomale za- 


la) 


bezypieczona, jest do 
odstąpienia na wy- 
jątkowo godmych 
warunkach. Wiado- 
mość: Będzin, telefon 
525 od 5-ej do 8-ej 
wieczorem. 8102 
UNIEWAŻNIAM 


Skradzione dwa we- 
ksle jeden na zł. sto, 
drugi na zł, trzysta 
podpisane przez Anto- 
ninę Szar i Stanisława 
Duraj Niegowoniczki. 

8095 


e 
NIE DAJCIE SIE 
WYZYSKIWAĆ 

rtaczom i pośredni- 
om, którzy powierzo 
ne roboty oddają ob- 
cym, gdyż majsolid- 
niej i najtaniej opra- 
wia książki dyplomo- 
wany mistrz Jan Duda 
Sosnowiec, Dęblińska 
TORZE 7887 


JUTRO PREMJERA 


Z SYLWJĄ SYDNEY w roli tytułowej. 


„ CHCE PAN 


w| zamówić w Sosnowcu 


aute - dorożkę, proszę 
telelfonować 567 ..do- 
rożka Nr. 5“, 7894 


UL. PERLA 3 
Skład Apteczny 


spawania elek. 
trycznego potrzebu- 


je Fabryka Broni w 


l | | | l i | Radomiu. 
b | Oferty wraz z ży- 


poleea po cenach 
konkurencyjnych: 


Perfumy, Wody 
kolońskie, MYDŁA 
toaletowe, FARBY 
i LAKIERY. 8100 


ciorysem, referencja- 
mi i odpisami świa- 
dectw kierować do 
Fabryki Broni w Ra- 
domiu. 8105 


DIRONTA ELEA 
Napewno bedziesz zdrowszy 


gdy poznasz Kręgarstwa 


Książkę „Sztuka Kręgarstwa* 


wysyła ks. Pawłowski, Podmichale 
p. Kałusz. Po przysłaniu 3 zł. przekazem 


łub P.K.O. 


Nr. 153089. 7993 


NAJUPORCZYWSZE 


BÓLE GŁOWY 


USUWA 


'ALE KONIECZNIE N 
Z TYM ZNAKIEM 
FABRYCZNYM 


FABRVKA CH 


EM. 
<AP. KOWALSKI> 


RMACEUTYCZNA 
WARSZAWĄ 


Społeczeństwo Lwowa 
i wschodniej Małopolski 


darzy zaufaniem 


ODCIĘŁA SIĘ. 
Jaś opowiadał ci kiedy, że do 
stał ode mnie kosza? 

Narzeczona Jasia: O tak; często opowia- 
ae mi o najszozęśliwszych chwilach swego 
ycia, 


Zuzia: Czy 


HALK 


Arje Jontka w wykonaniu Kiepury. ' 


CEOE 
Dziś! Najnowszy francuski film produkcji 1932-33 Dziś! 


„STRACENIE 


Przeżycia w Rosji sowieckiej człowieka, który stracił pamięć. ANONS: Z powodu dużego powodzenia 
„DYMITRA KARAMAZOWA” wyśw. tego obrazu w Krakowie zostało sprolongowane. U nas. premie- 
ra dopiero w piątek dn. 16 b. m. —:— Początek I seansu o godz. 4-ej, w niedzielę i święta o 2-ej. 


99 (CZŁOWIEK BEZ NAZWISKA) 
W roli gł. FIRMIN GEMIER. — 


A” | 


w wykonaniu no- |Nadprogram. Arcywe- 
wej gwiazdy ame-| soła komedja p.t. 
rykańskiej IREN- 
NE DUN i JOHN 
BOLESA. 


| Dziś premjera. 


BOCZNA ULICA 


wg. głośnej powieści FANNIE HURST 


„EDEN” 


SOSNOWIEC, Dęblińska 4. 
tel. 10-95. 


Amerykanie 
w Paryżu. 


Poez. I seansu o 4.00, w niedzielę o 2.15 
asman 


wielkiego filmu 
Pe t j 
4 


Od czwartku 15 do niedzieli 18 grudnia 
Tylka dla ludzi o silnych nerwach i żądnych wrażeń. Niesamowity film z życia lekarzali 
~ F WAWY  Grozą prrejmujący, mrożący krew w żyłach dramat du- 
DR. JEKYLL I MR. E DE. szy ludzkiej — straszliwa walka paychiczna człowieka 
zi gd o 7 0... przeiatoczonego w ohydną istotę. W rol. głów.: Frederic 
March, Mirjam Hopkins, Rose Robert. Film ów podziwiają x niebywałem powodzaniem wazystkie miasta całago świata. 
| Pomimo nadzwyczajnych kosztów een 


Anons! w progra- 
mie świątecznym 


| DZWIĘKOWE KINO 


| MOMUS” 


1 renkama Isiężnizki 
biletów nie podwyższone. W niedzielą o godzinie 11 rano PORANEK DLA MŁO- 


DZIEŻY w programie poranka „POG! Ń ZA MILJONAMI” Z LUCJANEM ALBERTINIM. mume | MOTEL MLANIĆ 
Ta KIEJ ZER = "CT EO RÓ 


Wiersz milimetrowy jednołamowy: na i-ej stronie, wzgłędnie przed tekstem 60 gr.; 


N sy PY w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. Seryjne drobne ogłoszenia. 
E Ogłoszenia drobne o zgubionych dokumentach i poszukiwaniu pracy po 3 gr. za wyraz. Fo 0/wyrszów_w, każdem|kesztują! 
U i U L ` Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm., za tekstem 35 m. Numery dowodowe 30 drobnych ogł. 16.00 zł. 
. B plate. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada. 20 drobnych ogł. 13.00 zł. 
ZZ Z OCZ Z CY GP 10 drobnych ogł. 7.00 zł. 
: ja: Pi i „4 64, Skrytka zł. 62. Będzin, Małachowskiego 7. Tel. 7-90. — Grodziec, Będzińska. 
REENOWNZCE Redakcia ana aan © w re A or ul, Krótka it. Tel. 202. — Zawiercie, 5-go Maja 27. 5 drobnych ogł. 4.00 zł. 


ini ja: Pi jeg 1. 23. 
z Administracja: Piłsudskiego 4 Te Za kazdy wyraz dodatkowy dopłaca się po $ gr 
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